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Nadesłane a nie r.am Cwionę prees Itedakeje reao 
pis; będą zwracane autorom jedynie wówczas ad; 
dołączone zostano znaczki poez*«Wt- na opłacenie piża 
eyłki ze rotnej Prenumerata miesięczna 4.50 <9 
z odnoszeniem do domu 5 Zł Konto czekowe

Warszawa eS8.

Generalny Gubernator zapowiada

11 iefiki i irogrum rozbudowy dróg 
i_kolei żelaznych.

Zaopatrzenie ludności w żywność zapewniene. -  Pod adresem Polaków s Surowy ale sprawiedliwy system.
{= )  Kraków 13 września. Jak donosi „Krakauer Zeltung", w Krakówk odbyt j  

się pod przewodnictwem Generalnego Gunernatora .‘.esja R, 41I11 Generalnego Gu­
bernatorstwa, na ktoi j Dr Frank przedstawił wszechstronny program gospodar­
czej i społeczne j odbudowy na nadchodzące miesiące.

Z przemówienia Generalnego Gubernatora, posiadającego zasadniczo znaczenie 
dla oczrkFisącej nas pracy w ciągu najbliższej zimy i poniekąd stanowiącego 
wstęp do tejże, przytaczamy następująca ważne ustępy.

dróg. Lin.i« kolei owe i pocztowe zostaną 
rozszerzone, a ruch na nich znacznie wzmo­
żony. Stworzenie lepszych : tosuakuw ko­
munikacyjnych przyczyni sic nietylko do 
gigantycznego wprost rozszerzenia i zwię­
kszenia produkcji gospodarczej we Wdzyst-

W  pierw zej linii — oświadczył dr 
Frank — celem zaradzenia brakowi m lesz 
kań, będzie urzeczywi stmony pomyślany 
na wielką ska^ program budowlany. Jesz­
cze w •wiiłff1' obecnego okresu budżetowego 
pWcznaczortycli będzie nie mniej jak 111 mil­
ionów złotych wyłączni ne dokończenie i 
kumpletne wyposażenie licznych zaczętych 
i doprowadzonych do loło^y domuw me ■ 
szkainych we wszystkich ouręgaoh Gene- 
rali ig» Gubernatorstwa.

Niezależnie od tych zarządzeń, które sa­
rna przez sic przyczynią sic w zdecydowa­
nej mierze -o  sprowadzenia stosunków 
mieszkaniowych na normalne tory, zapew­
nione hedzie planowani na wielką skalę 
I wznoszenie nowych domów miesznalnych, 
przyczem w poszczególnych siedzibacl o- 
kręgów powstaną całkowicie nowe dzielni­
ce mieszkaniowe.

Prace te mają jednak stanowić tjlko nie­
wielki odcinek obszernego, ogólnego pro­
gramu budowlanego. Program ten prz»de- 
wszystkiem uwzględniać ma

rozbudowę wszelkiego rodzaju 
•tułącznń komunikacyjnych.

A  wice przystąpimy do budowy nowych

ki«h dziedzinach a tem samem do dalek" 1 
siegp.iacego wykorzystania naturalnych 1 
możliwości całego kraju, al« także da moż- 
nitsć zapewnienia, naw,, najostatnlejnze 
z chętnych i zdolnych do pracy obywateli 
Gen-ralnego Gubernatorstwo rracv I chie­
fa. .

Wywody Geners lnego Gubernatora za­
wierały również szereg Jkoentów politycz­
nych. Dr. Frank wyraził zadowolenie z h ■■ 
no powodu, że z biegiem , zasu stosunek 
Generalnego Gubernator a óo fize «y  u- 
stablllzov"il się w .'a mach naturalnego I 
udiawttgo rozwoju. W  zw iązku z tem Ge- 
neralny Gubernator wspomniał

o najbardiiej istotnych zagadnieniach, 
dotyczących ludności polskiej.

Podkreślił przytem, że por. szechny porzą­
dek i uregulowane warunki życiowo wszy­
stkich warsiw ludności stanowią e tmen- 
taner podstawy postępującej corat bar­
dziej odbudowy organizmu, o‘ labionr b 
wypadkami zeszłorocznemi. Podstawy te 
nie dadzą sic inaczej ugruntować, jak tyl­
ko zdecydowanem i n.ocnem postępowa­
niem władz, ró wnocześnie jednak wszyst- 
kiemi władzami i wszysJkiemi niemieo.k>e- 
mi instancjami kieruje niezłomna wola do­
stosowania swojego postępowania do za­
sad sp, awledllw nici.

Obowiązuje hasło: sirrowv syttek. rzą­
dzenia z równoczesną wolą niemieckiego

kierownictwa •zaprowadzenia sprawiedli­
wości;

Duch tej bezwarankuwej sprawiedliwo­
ści sprawia, że każdy, zd adzający swojem 
postępowaniem niedwur-ińczgą sheł de 
pracy może liczyć na to, że miarodajne 
czynniki .toczą gc życzliwa bpirka

Zagad lienie „szarego człowieka" jest 
zbyt znane, aby je trzeba było specjalnie 
dopiero rozwiązywać.

Kto wypełnia swoje obowiązki, będzie 
zawsze i wszędzie zrozumiany, a potrzeby 

j»go będą uwzględniane.
Już dzisiaj dzięki racjonalnemu zaopa­

trzeniu ludności w środki żywności i arty­
kuły pierwszej potrzeby, dzięki wprowa­
dzaniu kart chlebowych i systemu roz­
dzielczego oirz czyniącemu ni< ustaunie 
postępy kształtowaniu i kontroli cen,
wyżywienie Generalnego Gubernatorstwo 
z własnych środków w ciągu nadchodzącej 

zimj Jest zupełnie zapewnione.
Jał olbrzymiego wysPku organizacyjnego 
trzeba było dokonać w tym celu w kraju, 
którego materjalne, społeczne i gospodar­
cze fundamenty zostały 'uiszczone na sku­
tek zpsałt r,icynej wojny, o tem wie każdy, 
kto obznajomiony jest z zagadnieniami 
Generalnego Gubernatorstwa.

Szereg referatów, jakie wygłoszono w 
związku 2 m< wą Generalnego Gubernator 
ra, oośw-icomy był m. in. sytuacji gospo­
darczej. Podkrślano przytem przy każdej 
sposobności

godne uwagi postępy we mnystkleh 
dti'dzfiu.n.

Kierownik wydziału dewizowego wj ko­
sa! niezwykle pomyślny rozwój sytuacji 
di wizowej. Taką samą sytuację wykazeou 
odnośnie do rezultatów dotychczasowej 
polityki walutowej.

Wreszcie obszerny w y* ód poświęci ■ o  
pomyślnym liJtwjr akcji w kierunku 
zaopatrzenia ludności wiejskiej w niezbę­
dne artykuły w związku ze zwiezieniem, 
tegorocznych zbiorów.

za ma i 1  im Mecm santfota
a :akujq Anglję.

Bombardowanie Londynu, Soathampton I Port Yictorlo. -  Zestrzelono 80 angielskich samolotów
Berlin, 1? wi ,.eśnia. Naczelna komenda 

armfi niemieckiej komunikuje:
W  nory z 1.1 na 12 wi-ześnia brytyjsklr 

samoloty ponownie obrzuciły bombami za- 
palającemi i wybuchają):rmi w Niemt 'ech 
północnych dzielnic) mieszkaniowe licz­
nych miast, w tem Hamburga, Bremy i 
Bei lima. Powstały liczne pożary i szkody 
w domach mieszkalnych oraz w osiedlach 
robotniczych. 14 osób zostało zabitych, a 41 
rannych- “Sprawny ogień obrony, zdyscy­
plinowane zachowanie sie ludności oraz - 
nerqiczna interwencja straży ochronnej 
przrs7kodziły w stolicy Rzeszy oraz w in­
nych trafionych miejscowościach wyrzą­
dzeniu większych szkód.

Niemieckie eskadry esmolotow bojo­
wych, myśliwskich i pościgowych konty­
nuowały swoje ataki odwetowe za dnia I 
w nocy na Londyn. Trafione zostały doki 
I urządzenia portowe, które zostały oświe­
tlone przez silne pożary, gazrwnie elek­
trownie, Jedne fabryka trochu I fabryka 
1 roni. Dalsze ataki w ciągu dnia dotyczy­
ły fabryki eamolotow w Southampton, w 
której zniszczono < hangarów, Jak również 
ekładow nafty w Port Vfctorla Nocne na­
loty byty klarowane dalej na Liverpool i

inne urządzenia portowe na zachodnlem i 
wschour ;m wybrzeżu Ang.jl,

U ujścia Tamizy samoloty bojowe zaata­
kowały konwój i podpalili (eden Kontr- 
torpedowiec i 4 okręty han Ir "e . Dwa dal­
sze oki.ity handlowe, zostały trafione.

W  ciągu ataków na Londyn doszło do 
wielu zażartych walk powietrznych* w któ­
rych :estrc»>ono 67 nieprzyjacielskich «: 
molotów. W  nocy zestrzelono sześć dal­
szych samolotów brytyjskich nad obsza­
rem niemieckim przez artylerie przeciwlo­
tniczą. Artyleria marynarki ustrzeliła 
sze.ć nieprzyjacielskich samolotów bom­
bowych na wybrzeżu Morza Północnego, 
|ed«m dalszy nad wybrzeżem Kanał ', tak, 
że łączne straty nieprzyjaciela w dn. 11 
września wyniosły 80 simolotów. 20 samo­
lotów niemieckich zaginęło.

Jedna z todzl podwodnych pod dowódz­
twem pnrucznika '-glugl morskiej Jenl- 
SLha, o której czuciowym wyniku w po­
staci zatnpó nla 21.1 JO ton Już donleelono, 
zatopiła podczas J-Jnego rejsu 40.000 ton 
nleprzyjaclehiklego tonażu okrętów han­
dlowych ze sHInle strzeżonych konwejów. 
Jedna z dalszych łodzi podwodnych zate- 
pita uzbrojony nieprzyjacielski tkrrt

handlowy, pojemności 7J06 ton, płynący w 
konwoju, (p).

Niemieckie hydroplany 
zaatakow ały konwój.

Zniszczenie SDOfl-tonaweao statku 
handlowego,

(§§) Berlin, 13 wrześnią. Duli .niemieckie 
hydroplany zaatakowały w dniu 11 wrze­
śnia pei ■ i tra" "ii. Lenwojowany po­
między Mo ras Firth i Abrrdeen.

Jeden okręt handlowy pojemności 3000 
ton )+rzj mał oelne trafienie w środek po­
kładu. Zaobserwowano chmurę dymu •wy­
sokości 120 m, poł iczoną z detonacją. Na­
leży się liczyć ze Stratą tego okrętu.

Rodzina w BrnkreM zabita 
bombami.

(= )  Bruksela 13 września. Agmelscypi- 
r:11 a powiotrzmi nie mogą odzwyczaić się 
od swego starego systemu obrzucania bez-

planowo bombami objektów ni© wojsko­
wych, przeJewszy sokiem domów mieszkal­
nych.

W  nocy na śre lę  lotnicy angielscy obni- 
żywss 5 *ie nad ziemię, zrzucili w okolicy 
Brukseli 8 bomb i ■ domy mieszkalne, przy­
czem zgmiło 5 osób cywilnych, n tem jo 
dna rodzi»a, złożona z ojca, matki I dwóch 
córek, w wieku 12 i 10 lat. Bomby spowodo­
wały ponadto znaczne uszkodzenie dtupów-

Także i w tym wypadku należy oodkr© 
ślić, że w dalekim promitmiu od celów, ata- 
kowanynh przez samoloty brytyjskie, nie 
było ^idnych objektów o v ojskowym cha­
rakterze. Wielkie oburzenie wśród ópinji 
publicznej w j wołał również fakt, że lot­
nicy otwarli na dzielnice mieszkalne ogień 
z karabinów maszynowych. We wtorek ra­
no piraci brytyjscy zrzucili bezplanowo 
s w p  bomby na gminę Herstal. Wyrządzili 
oni przytem nieznaczne szkody.

Ciy Londyn będzio oddany?
Nowy Jork, 13 września. W Stanach 

Zjednoczonych wywarł wielkie wrażenie 
ąrtyki] wstępny, "zamieszczony w wydaniu 
,.New York Times" ze środy, w którym by­
ła mowa o io.’liwosul oddania Londynu 
przez rząd brytyjski.

Niezwykła intensywność niemieckich a- 
taków lotniczych może zniewolić rząd bry­
tyjski do tego kroku. Oddanie Londynu 
nie byłoby jednak równoznaczne z przy­
znaniem jłę do klęski, bowiem Londyn z 
chwilą wybuehu wojny przestał był cen* 
trum żywetnem AngIJi. Anglja posiada o- 
becnie ponad 10C rozmaitych centrów ży­
wotnych, które sr w możności w każdej 
eh wili przejąć rolę stolicy państwa.
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Paryż, 13 wrześ.oto.
( - )  W  ciągu ostatnich -miesięcy poprze^ 

dtftjących wybuch wojny, oraz podczas jej 
d o ty chezas owego przebiegu, Angkja nie u- 
stawała w wysiłkach szukania na konty­
nencie sprzymierzeńców, którzy byliby go­
towi walczyć za wielkość Imperium Bry­
tyjskiego i interesy jego rządu._

Udawało sic jej też często znajdować ta­
kich sprzymierzeńców, nie dlatego jednak, 
że odnośne nar ody żywiły specjałuą sym­
patie dla Anglji i sprzymierzonej z n'ą 
Francji,, ale dlatego, ze rząuy stojące na 
rcete tyeh krajów * nadziewały się zrobić 
dobry interes na wopne z -Jiwneami. — 
Wszystkie narody, kióyę na żyeztmto do • 
j?łji zostały wyjste# w Ogień przeż '& 9j0  
Płćsdpomedzialn^ rządy, musiały drrar > 
■sątdącić • ta to ryzykowne prządsiewzlect©.

fete iw szy  okiem wstecz na wypadki po­
lityczne ostatu lego pięciolecia;, uzyskuje­
my następujący obraz sytuacji: Już w r. 
1935 Anglja starała się znaleźć hamulec 
dla ekspansji obszaru życiowego narodu 
włoskiego i zachęciła negusa abisyńskiego 
do iłszrozumnego oporu.

Równocześnie przez zorganizowanie ak­
c ji  śaukcyjnej

Anglja starała się zrujnować 
Włochy gospodarczo.

Następstwem tej taktyki angielskiej było 
jeszcze ściślejsze zespolenie się Niemi1 e 1 
Włoch, oraz utworzenie osi Rzym-Bei liln,
którą od tego czasu stała się najbardziej 
decydującym czynnikiem politycznym w 
Łuropie.

Na wiosnę 1938 r. te same czynniki
usiłowały t rrsi zkodzić przyłączeniu 

yiaręuil Wscnpcpnej do Niemiec.
Pa tych nieudałyeh próbach po#taiMM« oflo 
wygrać Czechosłowację przeciwko Niem 
cum. 'Również i ta Impreza angielska nie 
udała ©ie, względnie -r- jak to dzisiaj, m e- 
jny'r— została zahamowana przez rząd ah- 
Ifłelekl, ponieważ mocarstwa' zachodni© nie 
czuły się je ŝacze dostatecznie n» silach, a- 
by Wystąpić przecj w Niemcom.

W  każdym razi© już wtedy powzięły one 
silną decyzje przy pierwszej nadarzającej 
się rnoeobnośei zniszczyć odrodzone i 
•V wnecnicm© państwo , niemieckie,. Celom 

BatkWawi 1

tego byłą
okupacja AlbauJI przez Włochy.

W ó wczas zaintemsownrue mocarstw za­
chodnich na Wschodzie zwrociło się w 
pierwszym rzędzie ku Polsce.

Państwu polskie zostało wyposażone w 
gwarancje brytyjskie, a,rząd posłuszny 
aż nazbyt skoro no posłuchu wskazówkom 
angielskim. Otrzymał misję 6(yrovukowa- 
nia konfliktu z Nior.i^mi. K ied" siła 
wojskowa Polski załamała sie PO kilku 
dniach, Anglja pozwoliła upaść p-.ru 
sprzymierzeńcowi, ozdobni© jak to uczyni­
ła poprzednio z Abisynją, Austrją, Cze: 
chosłowacja i Albaują, j jak to później 
zrobiła z Norweg ja, Holandią, Belg ją — 
a w końcu i z Francją. i

Wszystkie te narody podszczute naj­
pierw, a następnie pozostawiono własne­
mu losowi przez Anglje,

musza obecnie w ie zbierać owoce . 
swego po tępowzni u.

Natomiast ich rządy uciekły, zabierając Z© 
sobą znaczne sumy z kas państwowych. — 
0” az znaczne ilości mienią narodowego, 
chroniąc sie do swoich zleceniodawców — 
Anglji i Francji.

Tam przyjęto ich początkowo /rości ini ?, 
i prezentowano wobec całego świata jako
przedstawicieli pozornie ciągle jeszcze pin- 
sTowańM władzy, kiedy jednak świąt nie 
zdradzał wobec nich żadnego zaintereso­
wania.

pozostawiono I *ch na laskę losu,
każac im prowaddzić dwuznaczną™ egzy­
stencje. Od czasu do czasu, szczególnie po 
meudałyeh politycznych i wojskowych 
imprezach, wymagano ich z zapomnienia, 
ażeby jako .^reprezentanci" nieistniejących 
państw zawierali z mocarstwami ząchod- 
niemi traktaty, Któro posiadają tylko taką 
Wartość, ile warta papier, na którym zo­
stały spisane.

Francja prz< z długi czat, brała ndział w 
tej grze dyplomatycznej, wynalezionej 
ju-zez Anglje i udzieliła przytułku i gości­
ny licznym władcom, prezydentom, roi ni- 
Flrom i dyplomatom minionej epoki, u- 
znajoc ich i traktując według wszelkich 
form.

Dziś po zwycięstwie Niemiec — -,ama 
Francja znała Ha sie w rzędzie tych 
państw, które Anglja wpędziła do zguby. 
Przekonała =ię ona na własnej skórze, co 
to znaczy byó sprzymierzeńcem Im per juro 
Brytyjskiego, Dziś Francja stanęła . przed
koniecznością zabrani^ się do poważnej iodbudową swepo 
Kraju, po przegranej wojnie.

Pokonana Francja , nie mą już dzisiaj 
czasu do wdawania uię z pohiyczwemi mi- 
rjonetkami, które burzp dziejowa zmiotła 
z politycznego widnokręgu Europy. W  
związku z tein rząd francuski zdecydował

sto na rozwiązanie istniejących dotych- 
c « »  we Francji „iiftatowmiych iTfdÓW? i 
icji dyplo,, .tycznych przedstawicielstw, o- 
r u  <iu nłyrbmrirttowe wstnymanie !ch 
Działalności.

Krokiem tym Francja wyciągnęła jedy­
ną logiczną konsekwencją z rozwoju wy­
padków politycznych, Obecnię już tylko p. 
Churchillowi i je* u ministrom gpaujitała 
przyjemność bawienia sic w schronię lot-
niczym w układanie takiej mapy Fjuropy,

 .... . "    LiAaaowałłiaj akąby pragni 1 WMiieć, órńz 
dla poszczególnych krajów „dygnitarzy", 
których w Londynie posiada bogaty wy­
bór- Zrobdby on mądrzę, gdyby-starał się 
o Kttetyuufaa# z niSUi dabrycH' stosunków, 
ppntow®1 pewuego dnia inuto znaleźć sie 
w iąkięj sytuacji, źe bąddżie musiał pro­
się o pr* Flecie do ich szanownego grona.

Gospodarcze rozporządzenia 
rządu w Vichy.

i iry h, 13 września. Ostatnio uregutował 
izad francuski w Yichy specjalnym Ufokre­
tom zakres opoży- ia n>źiptoh środków spo- 
żywczycr, a m, in. kawy.

W y j*  k w restauracjach rozpoczyna ślę; 
o ‘toiz. 15, oo 1 października olno .prze- 
ciawae Kawę j< dynie z przymieszną 2/3 na­
miastek. Przydział innych artykułów spo­
żywczych i gospodarczych, jak cukru, mar­
garyny, mydlą do prania, ciasta itd. pozo­
stał tymczasem, jak poprzednio, natomiast 
wstrzyma u o w jzilki przydział ryżu.

Zakaz ara kapitanów francuskich
Zur/Ln, 13 września. Rząd francuski wy­

dał rozporządzenie z .kasujące kapitanom
handlowej floty francuskiej wpływania do 
portów państw wojujących i unikania
kontroli przez angielskie władze. 

Rozporządzenie to łączy się z wypadka- 
ni n Kidawami-, się francuskich okri A  w 

handlowych kontroli przez angielskich a-
gentów, co bardzo często prowadziło do
skonfiskowania okrątu.

Zniesienie zakazu religijnego 
nauczania.

Zurych, 1B września. Rząd francuski w 
Vichy zniósł ostatnio doniędawńfi obowią­
zujący zaKaz nauczania dia UMnńw kato­
lickich, a inicjatywę w tym kierunku
przypisują ministrowi oświaty Miraux, 
oraz min. sprawiedliwości Alibert.

Sfer;? mis rędaj ie uważają zniesienie 
t&go zakazu jako chęć zbliżania się do Wa- 

rtrra. na co zresztą wi .zn ą teł I Inne 
posunięcia rządu. Jakkolwiek w ostatnich 
czasach ?rzea aojn l nastąpiło pewne zła­
godzenie postępowania rządu wobec za­
konów, a zwłaszcza w czasie rządów gaM 
netu Herriota, to jednak ostatnie postano­
wienie rządu francuskiego wprowadza 
zmiany zasadnicze, obalające ustawy z i. 
1904.

Reuter o środowym ataku
na Londyn.

Zakaz przyjazdów i wyjazdów z Londynu.
fi) Sztokholm 13 września. Angielska a- 

genria Be 'tera, irtir 1 'd środy bardzo nfę 
regularnie zaopatruie w y h kirm lła w 
materiał informacyjny podali na temat 
w»Hc powietrznych t  ufe: ś»-ody bardw< hi- 
kłe i zakłamane komunikaty.

Minio te-, jednak z komunikatu można 
wyciągnąć następując© szczegóły: 

„Pierwszy we środę alarm lotniczy trwał 
od godz. 10.54 do 11.10 czasu według Green- 
wich, drugi alarm od godiz. 14.20 do 15.02. 
Atak samolotów niemieckich ukreślauy 
jert jako „JedPn t nnifrordziąl zd'eydowa- 
nych ataków, jakie lotninwo niemisekie
kiedykolwiek dok® iłałi na Londyn". Eska­
dry niemieckie natueciały równocześ— r ównm ześnie od 
południa i południowego wschodu. 'Wzdłuż 
ujścia^ Tamizy roiło się na niebie od sa­
molotów^ Rozwmeła sie niezw ykle ożywio­
ną i groźsw walka powietrzna. Bezpośred­
nio octem miszkancy Londynu musieli po 
raz trzeci udać sie do piwnic. Ten trzeci 
słarm zakończył sie o godz. 16.23. O godz. 
19.37 dano óywnały czwartego alarmu lo­
tniczego w tymże dniu.

W  godzinach wieczornyi h podało mini­
sterstwo lotnictwa, że w związku z atak tom 
na Londyn wyrządzono ..wie)© szkód". Po­
nownie szalały liczne pożary. Głównie w 
trzech, względnie czterech dzielnicach, hą 
ooludni-e od Tąmizy . powstały znśczif# 
śzkody. i ■':. ^

'Dopiero póznm.1 uzupełnił Reuter swe 
wiaooŁiości infonrtacją, ż© również rejoh

Doweru był w godzinach ęwieezornych bom­
bardowany, przyczem miał tó hyc jeden z 
naidófkliws2 v< h ataków, jaki Dow< r prze- 

o.d.początljiwojpy, .. . ■ to-ją
W ftoćy ż włorku-na śródęTjylo również 

atakowane po raz pierwszy ..pewne mia­
sto" na południowym brzegu Tamizy, gdzie 
uległa zniszczeniu pewna liczbą budynków. 
Samoloty niemieckie rozwinęły bardziej 
czynną akcje nad znacznym obszarem sto­
licy. niż w dniach poprzednich.

W  czwartek przedpołudniem uzupełniła 
londyńska Jużba informacyjna komunika­
ty Reutera doniesieniem, że lotnictwo hie- 
n*' sc,kle „atakowało l.ondy>i w ciągu osta­
tnich pięciu nocy w eposób niezwykle do- 
dclwy".

Sprywozdawca szwedzkiego dziennika 
„Stockholm* fldningen" toformnje w zwią­
zku z ostatniemi atakami bom bo'-.'.cmi na 
Londyn, że poprzednie pożary, jakie wsku­
tek tego wynikły, były zabawka w porów­
naniu z pożarami ostatnich dwóch dni. Ol­
brzymie połacie stolicy A n t. li musiały u- 
lec zumt oięćiu. Komunikacja uległa utru­
dnieniu. Na 1 odstawie sprawozdania nao­
cznego świadta. lotntotwo niemieckie ata­
kowało obiekty wojskowe ciemni we 
wszystkich częściach stolicy Anglji. O sy­
tuacji w Londonie św adezvć może fakt. że
władze wydały oh^nlę zakaz przyjazdów
I wyjazdów te stolicy, Dociągi ekspresowe
i towarojye minló wszystko kursują na­
dal.

;Vaf <LCzne cceny w Undyn'e.
(§) Helsinki. 13 września. „Heloingln ®»- 

nomat" w artykule na temat „Walki ■«* 
śmierć i życie" w Londynie donosi o prre- 
rą^niącr trapirznych scenach, jakie lu­
dność cywilna u r  nynu ,'muszcr.a jest o- 
becnie przeżywać z powodu własnego wy- 
zy/auto do walki

Tysiące _ rodzin ze wschodnich dzielnie, 
gdzie — jak donosi „Hufvudsstadsbladet“ 
z Berlina r  pomieszane są ze soba Ważne 
obiekty wojskowe i domy mieszkalne, 0- 
p u szcza miastó. „Fiusk Notisbyra" do­
nosi z Londynu, ie niebo nad ujściem Ta­
mizy było w dąiu wczorajszym czarne od 
sa molotó w.

Korespondent „Uusi Suomi" donosi, o ile 
zezwala na to cenzura angielska, „ie dla 
Londynu przygotowuje sie taka ramo ka- 
tastrofu jak na kontynenc -  juropejskim" 
Ludność opuszcza w popłochu m!asto. 
Wszystkie szosy, prowadząc1* na północ i 
północny zachód sa do togo stopnia rrze-- 
pełnione, że w odb/głości około 15 km od 
miasta komunikacja została zupełnie za­
tamowana. Rząd usiłuie uciekinierów z 
Londynu pomieścić w innych okoliCaćh.Po- 
nieważ jednak inne. miasto angielskie ią; 
niewiele bozpieGZ.iiie.1sz i od Londynu, po- 
mieśzćzeuie mas uchodźców napotyka i,ą 
olbrzymie trudności. To. 00 dzieje sie obe- 
ęn;e w Loędynie, powinna Anglja przypi­
sać samej sobie.

Ten sam ton przebija również z donle- 
pleń -w otorsk ich . „New York ] [©ralJ Tri- 
bune“ podkreśla z naciskiem, że wielkie

pożary, które nocami przemieniają niebo 
nad Londynem w czerwoną Inne, dadza się 
stwierdzić wyłącznie w dzielnicy doków 
nad Tamizą, a wiec w centrach przemysłu 
wojennego. Sprawozdawca „Associadcd 
Rress" donosi, że na dachu gmachu jego 
biui a łuna była tak jasna, że mógł czytać 
gazetę.

Wypadki pM ruw ania  w Londynie.
(=r) G-inowa, 13 września. ] iondyńscy 1 o- 

respon ienei donoszą, Że) kilka miljonów 
ludności spędza zasadniczo większość cza­
su W piwnicach i schronach, ni© mają mo­
żności gotowania strawy, czynienia zaku­
pów, udawania się do pracy, wreszcie spa­
nia we własnych łóżkach.

We znaki dale się brak naibardrtej ko- 
nlecrnyeli do iyria artykułów spożyw- 
czych, a mleko I jarzyny trudno nabyć.

Ceny mtosa i ryb podskoczyły znacznie. 
Szereg dzielnic od w:elu dni pozbawionych 
Je: t dopływu gazu, imerpjl elektrycznej i 
wody.

Wskutek bombardowania kilka łinij ko­
lejowych jest nieczynnych. Drawie ćwierć 
miljoaa ludności pozostaje bez dachu nad 
głową. Policja była zmuszona podjąć e- 
nergiczn© kroki przenh ko rabusiom a w 
** iolu y ypaJkach rozstrzeliwała ujętych 
no gorącym uczynku plondrowanfn, bo­
wiem motłoch wykorzystał okazje i rzucił 
się na rabunek opustoszałych mieszkań.

Prasa madrycka 
o bombardowaniu Londynu.

($) Madryt, 13 września, Prasa madrye* 
ks w dalsry n ciągu pod wrażeniom wiór 
kiego niemieckiego ataku pBólolftflW  
na Londyn, oraz sukce*ów nleiitiockich lor 
ników- T.

Berliński korespondent dzień r k , „fń 
formaclones" stwierdza, że najlepszym 
mentarzem skuteczności działania lotnń? 
twa niemieckiego przeciw ohjektom 
skowym w Londynie jest szereg zdjęć foW' 
graficznych, przywiezionych przez ■ '  
mieckich pflofów z lotów naj Aogiją, ki '  
re korespondent miał sposobność oglądać; 
Zdjęcia t© przedstawiają z 5.000-nudroweJ 
wysokości rzekę Tamizę, której oba W-.31 
brzeża zasiane «ą płonacemi stosami 
zów. Sprawozdawca po dokładnem zbaa»- 
nin zdjęć stwierdził, że lotnicy niemieccy 
bombardowali wyłączni© spichrze, objekty 
portowe i . inne punkty strategiczne.

Koniec historycznej lokomotywy.
Zurych, 18 września. Jak sie dowiaduj®, 

z Anglji, została ostatnio lokomotyWą* 
którą zbudowano 25 lat temu w czasie k**
tonacji Jerzego Vr dla lego specjałnęg"- jałfi*pociągu, zużyta produkcję materią 
wojennych. Lokomotywa ta ma dać 50 tó“
materjąłu.

Ainerykański żyd obsługiwał 
radjo londyńskie,

(^ )  Bukareszt, 13 września. Na tereni® 
telefonicznej centrali w Bukareszcie, będą­
cej własnością towarzystwa amerykańskie 
go, dokonano niezwykle ciekawego od­
krycia.

Oto okazało się, że wszystkie telefonO- 
gramy zagranicznych korespondentów 
dzienników były szczegółowo kontrolowa­
ne ,a wyjątek stanowił jedynie „Ameryka­
nin" Steevens. Jak się okazało, obsługiwał 
on nietylko pisma amerykańskie, ale prze- 
dewszystkiem londyński „Da* ty Herald" i 
londyński i biuro ktamstw. Nowy reżiiń 
położył jednak kres temu nadużyciu.

Lis* -  który spowodował 
abdykację.

Bukareszt, 13 wra«ópia. Donosiliśmy 
dramatyi-inyeh chwilach, które poprzedzi­
ły abdykację króla Karola w godz1 naci 
nocnych z czwartku ni piąte,, ubiegły. — 
Obecnie podają tekst listu, który gen An* 
tonescu ■ kierował o 4-tiJ w n ny do króla 
Brzmiał on następująco!

„Najjaśniejszy Ranie!
Zobowiązał mi się moją przeszłością, w  

ezeiwością i życiem bronić kraju i trouu- 
Starania moje skierowane do znalezień 18 
ładzi, którzy byliby ocawdziwyrni Patrio­
tami i fńehbwóaińf i podjęli sie odtfftrżie- 
niH państwa i zbratania Waszej Król* 
Mości z krajjem, zawiodły. Wszyscy żądą- 
ją  abdykacji WE Mości. Wobec tego poło- 
ż&uia i wobec wzburzenia, którego nie mo­
gę zagasić strumieniami krwi i nie chcąc 
wpędzić kraju w wojnę domową, sprowa­
dzając obca okupacje, uważam za mój o- 
bo wiązek przedstawić WKMości płśmier; 
nie przekonania narodu. Kto twierdzi cos 
innego, popełnia zbrodnię. Zwracam, jesz­
cze uwagę WKMości na odpowiedzialność* 
która zaciąży wiecznie na Niej, w razi® 
fdyhy WKMość mojego życzenia, które 
jest również tyczeniem armji i narodu, — 
nie posłuchał natychmiastowo i bez zwle­
kania".

Ten atu list spowiA wał króla Itoi ola 
do podpisania przed B tą rano w piątek 
abdykacji.

„Zielony Dom“ w Bukareszcie 
znowu otwarty.

Bukareszt, 13 września. Wobec «mium/ 
rządu w Rumunj;, oddano t. zw. „Zielony 
Dom“, który był siedzibą Żelaznej iwa 
dji j został przez nią zbudowany, pod n a d ­
zór obecnemu kierownikowi Żelaznej Gwar- 
dji, prof. Hora Sima.

Zamianowanie komisji rumuńskiej 
dla rokowań w Budapeszcie.

(§) Bukareszt, 13 września. Rząd rumuń­
ski zamianował komisję, która uda się W 
piątek do Budapesztu, celem uregulowania 
tam z przedstawicielami rządu węgierskie­
go wszystkich kwesty,i. związanych z arbi­
trażem wiedeńskim.

Kierownikiem delegacji rumuńskiej jest 
poseł Valer Popp, który stał już na czele 
delegacji rumuńskiej w rokoy i niach w 
Turn Severin. Do delegacji należą dełoJ 
biskup z Marmaros, jeden z radcć w Naj' 
wyższego Trybunału Ka lacyjnego, pewien 
wyższy przedstawtoiel Kościoła grecko-ka 
tolickiego oraz kilku rzeczoznawców.
Ekshumacja legionistów rumuńskich.

( - )  Bukareszt, 13 września. Zwłoki 45
togjonistów, DOchowaue w miejscowosoi 
Miercnra Eicucnlui w odsręgu szeklerskii11 
zostąły w związku z odstąpieniem tego W’ 
rytorjum na rzecz Węgier, ekshunowa116 
i chwilowo pizeuiesione do Predealn.

Zwłoki pomordowanych legionistów zo­
staną złożone na wieczny spoczynek w 
w wielkiem mauzoleum. Dotychczas pi® 
wiadomo, gdzie takie mauzoleum zostanm
wzniesione. ,

Rumuńskie prezydjnm rady mmi®tr0”’ 
poinformowało, ie  ukazały się już narzą­
dzenia w sprawie mającej nastąpić d®?1®' 
biiizaeji armji rumuńskiej. Wezwań© 3®a* 
na> żołnierzy do cierpliwości z powonu 
braku środnów lokomocji. Po ukończę®™ 
demobilizacji podjete zostaną w -rozszerzo­
nym zakresie zaniedbane ostatnio roboty 
rolne.
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 polscy, którzy znajdowali się w obozach d b  jeńców wojennych
niczo, P o h fh j zamieszczamy dwa zdjęcia. 'ustruq nam zajęcia b.

ców

ch w Niemczech, zostali zwolnieni i przydzieleni do pracy & roli, do któioj zgłosili sie , 
polskich Jeńców wojennych w Nit.nczerh. Jak widzimy, zatrudnień, są oni przy zbieraniu 
w oraz jrtodów rolniczych.

uchot-
owo

D w a /  k r ó L o w i e

Kraków, 13 września.
. Przed kilku dniami nadeszła wiadomość, 

król rumuński Ka nol II złożył koronę 
?». rzecz swojego syna Wielkiego W oje­
wody, księcia Michała W  niedługich sto­
sunkowo dziejach Rumunji jest to

i??ec!a abdykaeja w ostatnich 
kilkunastu latach.

^bdykacja ta jest zresztą logtóeiifem u v  
wtępstwfam obecnej sytuacji Rumunji, któ- 

straciła kilka ptrowiimcyj, nie mogąc 
przeciwstawić się żądaniom sąsiadów.

Dynastia rumuńska jest jedną z tych ro- 
dzdai królewskich na Bałkanach, którr w 
Początkach lub połowie X IX -go wieku 
Przybyły do nowotworzących się punstw, 
aby tam stworzyć nowe warunki bytu, 
Szerzyć kulturą europejską i  przyczynić 

do ugruntowania chrześcijaństwa na 
‘drenach da ,vniej tureckich.
Praca ta była bazwątpienia pionierską, 

kpyż zarówno Serbja, jak Bułgaria, Gre 
ria i Rumunja, były w tym czasie krajami 
Papół (kukiem!, nie pusiadającemi and ko­
munikacji, ani ustalonych norm prawnych 
1 Ua każdym kroku spotykało się smutne 
Pozostałości pąj tureekiem panowaniu.
.N a  te królewskie „poa«udy“ szły więc 
tylko Jednostki bardzo zdecydowano, żąd- 
Pe prvyg*ćd i bardzo dzielne. Pierwszą taką 

odbył
fcrót grecki Otto I

* królewskiego domu bawarskiego, któ- 
Rerou ofiarowano w począteaen XIX-go 
kietu grecką koronę. Niedługo trwały je  
&o rząuy. Wyjechał on następnie do swo- 
łoj ojczyzny i tam umarł w połowie X IX  
'Wieku,

J ■dynie Serbja posiadała dymastje po­
chodzą 3 ze swego kraju, a mianowicie 
lynastję Ob. en. więzów i Karageorgewi- 
®zów. Obie wywodziły się z bogatych chło­
pów, którzy sprawowali funkcję niejako 
Uaoz» laików plemion, nazwanych w Ser- 
pji „knezdami", a którzy byli właściwie 
Dedynym autorytetem ala szerokich mas.

Poza tern pominąwszy rodziny książąt 
Rządzących przez niedługi czas w Mołda- 
W;ji _ na Wołoszczyznie, a mianowicie 
książąt Cusa i GLica oraz Stirbej, nie było 
ha Bałkanach dynasty] narodowych

Jedną z pierwszych prób obsadzenia 
bałkańskiego trenu księciem europejskim 
Uozyittiiuino w Bułgarii, kiedy to zgodzono 
>i§» a, J' tron bułgarska objął krewuy cara 
Rocjr jskiego,

ks. Aleksander Battenberskl,
syn ks. Heskiego i Polki hr. Julji Haiuke, 
dzielny oficer i niemniej dzielny organi­
zator.

Niewiele on jednak mógł zdziałać, gdyż 
Pomimo osoPii tych zalet, nie otrzymał od­
powiedniego Yjooarcia ze strony państw eu- 
Ropejskich i był zbyt słaby, aby stawić 
czoło oiągłym sprzysdężenŁom i niepoko­
jom w kraju. Po kilku latach rządu złożył 
Więc koronę i wyjechał zaęnnicę, następ­
nie osiadłszy w Grazu, ożenił się ze znaną 
śpiewaczką, panną Loisinger i przyjął ty­
tuł kr. Hartenau.

Ta jednak pierwsza nieszczęśliwa próba 
hie raziła innych kandydatów na te odpo­
wiedzialne stanowiska. Nie zraziła przede- 
Ws^ystkiem

ks. Sasko-Kobursko-Gotajskiego 
Ferdynanda,

krewr ego pierwszego króla bel­
gijskiego Leopolda I, do objęcia tronu po 
oattenbergu. W  towarzystwie swojego nie­
odstępnego adjutanta br. Bouorbmion ucinł 
Się on pewnego zimowego popołudni i do 
^ofjii, jadąc napira wdę w nieznane, gdyż 
Jakkolwiek bułgarskie „schronie" ef a rot

wało mu koronę, nie wiedział, jakie tam 
panują atosunki i czy uda mu się popro­
wadzić burzliwą bułgarską nawę pań­
stwową.

Udał u mu saę tu jc dnak nadspodzierwa- 
m< dobrze, gd.yż mógł zyskać pcwoli uzna­
nie państw eurc pejs kich, tak, ze v roku 
1908 ogłosił się królom, tj. c . -em ButgarJI,
zrywając w ten sposób wszelkie nici sto­
sunku le luego wobec Turcji.

■' m

W  tym samym zresztą roku Austrja 
anektowała Bośnię i Hareogowinę, którą 
staremu cesarzowi Franciszkowi Józefowi 
ofiarował niejako tytułem prezentu z oka­
zji 50-lecia panowania jego, austrj'acki 
premjer hr. Aehrenthal. Dopiero wojna 
świ atowa, a ściśle biorąc rok 1917, J.zba- 
wił Ferdynanda koi eny, kuora przesila na 
obecnego króla Borysa U l, dotychczas no- 
Bząoego tytuł ks. Tirnowo.

Dzieje monarch/i rumuńskie/
D1 łożyły gię nieco inaczej, ale podobnie. 

■Przed zjednoczeniem ziem rumuńskich w 
jedną całość, rozpadały się one — j ik po­
wiedzieliśmy — na Wołos. rzyzne | Mołda­
wię. W  rok a 1866 otrzymuje fcorouę ru­
muńską

ks. Karol Hohsnzolicrn-Slgmaringon
i jako Ke.rol I rozpoczyna nową erę pań­
stwowości lumiiuskiej. Pochodzi on z łi- 
nji katolickiej tej dynastii, która w po­
łudniowych Niemczech, jako enklawy, po­
siadali. dwa ksiąstewka, tj. Hohenzolleam- 
Sigmariiigcn i HohenzoHern-Hechingan.

>Is. Karol żonaty był z księżniczką won 
Wied, która wsławiła się jako zdolna poe­
tka pod pseudonimem Cannes Sylvy. By­
ła ona noaatem wielką miłośniczką kwia­
tów, chętnie ubierała się w stroje rumuń­
skie i  przedstawiała typ niezwykle c ł o  tli 
wej i kochającej caćne żj cie domowe 
osoLy.

W  chwiii wubucha wojny światowej 
umiera król Karol I, a rządy obejmuje

jego bratanek, Ferdynand I.
Gdy Rumunja w drugim roku wojny przy­
stopuje do aijanto «\ przeżywa on edeżkie 
koleje, gdyż armia generała Mackensena 
okupuje prawie taty irraj,

Z chwń ią jednak przegrania wojny przez 
państwa centralna, uzyskuje Rumunja du­
że nabytki terytorialne, a prz^dewszyst-

kiem otrzymuje od Rosji BesarabJę, od 
b. Austajś Bukowinę, od, Węgier Siedmio­
gród ł Banat W ten sposób króleatwo ru­
ra, ńsJ ie  wzrasta prawie w dwójnasób.

Król Ferdynand I staje &ie pierwszym 
królem wielkiej Rumunji. Histońjrczma 
stolica powstaje wtedy w “i ba Jul ja. Du­
żą rolę w polityce odega-ała I ról dwa . Ma- 
rjaL z domu księżnUzka angiels' i. córka 
księcia of JMiir burgłi. Bairdzo wykształco­
na, „ dnżj m osobistym uroku, była ona 
bardzo dotrą współpracowniczką swego 
męża w zakn-pKi© polityki, a w oetatnioh 
lalcooh jego życia grała nawet decydującą 
rolę. Zi t*uM| była jej podróż do Amcdyki w 
celach finans iwych i ekonomie, nyck, a 
przedewsżystkiean pi opagandowych.

Z mąlżeń»twa z królem Ferdynandom 
miała dWóch synów, księcia Karol a i księ­
cia .Mikołaja, oraz córkę Ueauię, żonę ar- 
cykisłęcia ń nmmego Habsburga.

Król Karol II.
trrodydi! się 16 października 1893 na «tmka 
Pelesz pod Sinaja w Rumunji. Kształcił 
się ,n  pod kierów nictwem uczonego ru- 
muńsa^ego i wybitnego męża stanu Jorgi. 
Następnie studjuj,* w lic ium wcjsko..f>m 
w Jassach, potem zai udaje »ię do Nie­
miec, gdzie oełui służbę wojskową w 1 
pułku piechoty gwacdji w Poczdamie.

KaruDauję wojenna podczas wojny świa­
towej odbył szeregach armji rumuńskiej 
a n a ,tąpnie jako dowódca strzelców gór­

skich wkroczył na czele tegei de Budape­
sztu.

■̂ o wojnie światowej odbył ks. Karol 
dłuższą podróż po Europie, a bawiąc na 
dworze g reckim, ożenił sit w 1921 r. He­
leną ki. grecką, ii ostrą obecnego _róla Je­
rzego II. Poprzednie jego małżeństwo za­
warte potajemnie w Odessie w roku TJ18 
z panią Zizi Lambrino, zostało rozwiązane.

Z małzi 'siwa z księżniczką Heleną uro­
dził sic jedyny syn, następca tronu 
..lelki wojewoda Alba Julji, ks. Michał 

w roku 1921. Małżeństwo to nie trwało aiu- 
go, gdyż król zakochał się r. żonie kapita­
na rumuńskiej armji pani Helenie Lupes- 
cn. Wydelegowany w roku 1925 do Londy- 
r u na. pogrzeb t rolowej wdowy Alek=,an- 
drś nie wrócił de kraju, tylko udał się Z 
panią Lup, ecu w podróż po Wlodzecn.

Gdy król Ferdyn5u i zażąda' zerwania 
tej znajomości kś. Karol zgłosił rezygna­
cję z graw do tronu w roku 1?2i  i zamie­
szkał w Paryża, poczem sąd bukareszteń­
ski unieważnił małżeństwo księcia z jego 
żoną Heleną, co pozwoliło mu ożenić sio 
morgan a tycznie z panią Lupescu.

W  tym. czasie umarł m Ó1 Ferdynand i w 
imieniu m a ło le tn ik s ię c ia .  Michała u- 
stanowiono

radę regencyjną,
do której 'ychodziła t rólowa-matka Ma- 
rja, ks. ivl:ncn/ij, patrjarcha prawosławny 
bukaresateńsiki oraz premjer.

Ale 1 s. Mikołaj przygotowuje grant do 
powrotu swego brata na tron. Dnia 6-go 
czerwca 1930 ptrzybyw a ks. Karol saraolo- 
A ®i do Rumunji, » w dwa dni później pro 
..lamuje go zgromadzanie narodowe kró­
lem. Oczj wiście, że teraz rezygnuje z koro- 
■■y Jogu syn ks. Michał, stając rję następcą 
tronu i otrzymując tytuł wielkiego woje­
wody Alba Julji

Król jest rzecznikiem reorganizacji ar­
mji romańskiej i wprowadza i. swoim 
kraju rózue reformy. Jak jegc własne sto­
sunki rudziłiiie doprowadziły do kompli- 
kacy;' politycznych, podobnie drieje si to z 
jego bratem z księciem Mikołajem, ki 5ry 
zaślubił morgąnatycmie panią- Seveanu, 
wsku.ek czego musiał zrezygnować z praw 
przysługujących członkowi t.omu pai iją- 
eego i opuścił Rumur ję pod uazwiskiero 
Brana.

Rządy króla Karola trwały 10 lat, t j. od 
8 czerwca 1930 do 6 września 1940.

X. z.

łosi zatopili 2 torpedowce 
brytyjskie.

Rzym, 13 września.. "Włoski komun kar 
wojskowy z czwartku brzmi następująco: 
Główna kwatera armji włoskiej komuni­
kuje: Uirądzenlj kolei żelaznej >> i wybrze­
żu sgipskiem i nisprzyjacieleklr stanowi­
ska pod Sollum i Jidui Bar rani mszały 
ponewnie zbon.l ardowan, za dnia k w no­
cy przez w>aski samoloty. Powstały po­
żary, wyboi'hy i wielkie zn iszczen"e. Nie­
przyjacielskie czołgi zostały zaatakowane, 
częśeiowu zniszczone i ostrzelane ogniem 
karabinów maszynowych.

N leprzyjaeiel usiłowa dokonać nalctu 
na Dernę, został jednak odparty przez wło 
ską artylerję przeciwlotniczą. Nieprzyja­
cielski nametot typu „Blenheim" został ze­
strzelony, dri*ąi zestal prawdopodobnie 
zniszczony, feden z włoskich samolotów 
nie powrócił.

Dalsze informacje podają, że _ podczas 
bombardowania Adenu w dn. i  i 2 wrze­
śnia zostały zatopiona dwa nieprzyjaciel' 
skls torpedowce.

Włosi . eJiaJry bomb: rdowały lot. 
‘ ko w Chartum L gdz>e trafiony został 
hangar. Dalej zbombardov-a>m irezeł ke- 
l dc yy i un idzsnia w I luy a Emction I lo­
tnisko w ftto ira. Zniszczone liczne budyn­
ki | 3  spichlerze powstały zdaleka widocz­

ne pożary. Wszystkie włoskie samoloty po­
wróciły.

Nieprzyjaciel usiłował dokonać ataku 
przy pomocy granatów ręuznych i dział 
małego kalibru na przyczółek mostowy w 
Cassała, Ogień włoskiej artrierji zmusił 
go po goaziunej waloe do ucieczki. Ze 
strony włoskiej strat nie było. Dalszy atak 
na oddziały Dubat pod Gherilli na wschod­
niej granicy Wajir został po dwugodzinnej 
walce odparty bez włąsnyęh strat.

A nęielski samolot boml>ardował dzielni­
cę mieszkeniową w Assab. gdzie mieszka­
nia cywilnych osób zostały uszkodzone, 
jeden człowiek został zabity, a dwaj ranni. 
Fodczes dalszego nieprzyjacielski! go na­
lotu na lotnisko Sciasciaman, na połud­
nie od Addis Abeby. wyrządzono małą 
szkodę. Jsden nFeprcvjacielsitl samolot zo­
stał zestrzelony, załoga w sile trzech ludzi 
w~ięta de niewoli.

Nieprzyj? ielskie oamcioty usiłoy i ły  
doko-nać nalotu na bazę loi r.iezą n Mat 
saua. Ze względu na szybko 'nterwenjują- 
cą obronę z ziemi, zrzuciły one swo bombj 
do morza.

Podcza;, Uioprzj j&cielskiego nalotu na 
Dessie, o któr>m podrno wiadomość we 
wtorkowym komunikacie v ojskowym, ze- 
etrzełono dwa nleprzyjucieiskio samolety.

Jedna z włoskich łodzi podwodnych po 
zatopieniu 27.000 angielskiego Cona.H i ekr«- 
voweHu na Atlantyku, powróciła do swej 
bazy. (p).

Dotychczasowe sukcesy
włoskie.

Zni m on o 373 samoloty angielskie 
I zatopiono 31 angielskich okrętów.

( =  Rzym, 13 września. Według urzędowej 
statystyki, w ciągu pierwszych trzbch mia 
si, c j  wojny, Włochy straciły ogółem 63 sa­
moloty, podczas kiedy straty angłelskia 
wynoszą 373 samoloty, a więc sześciokrot­
nie więcej. Jak dodają ze strony urzędowej, 
strata 3o3 samolotów została stwierdzona 
ponad wszelką wątpliwość, zaś 10 zestrzeleń 
jest prawdopodobnych.

Straty angielskiej marynarki wyniosły 
w tym samym czasie 31 zatopionych I I ł  
uszkodzonych Jednostek. W tern zatopione 
zostały: 2 krążowniki, 7 kontrtorpedow- 
eów, 12 łodzi podwodnych i 10 statków han- 
ńlcwyah, ciężko o szkodzor s zosmły: b okrę­
tów linjowych, j.3 krążow™kóv , 1C kontr- 
corpedowcow, 3 łodzie odwedne, 3 lotni- 
skow'' 3 i 24 okręty handlowe. Flota włoska 
straciła .w tym ss mym czasie krążownik 
„Oolleonl", 3 kontriorpu4o«rc>, 3 łodzi pod­
wodnych ] 3 mniejszo Jednostki, w tom. 2 
śejgącze.

B. Je; .t y polscy przy pracy w NiemciecH.
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Przedłużenie umowy handlowej 
niemiecko-na ndżurskiej.
Berlin, 13 września. Poseł niemiecki 

[Wagner i szef mandżurskiego urzędu spr. 
zagranicznych Weihuan-Chang podpisali
mocj
31 . .......... .............
mowa z dnia 14 września 1938 w sprawie 
obrotu towarowego i płatniczego z zasto­
sowaniem pewnych i«ń aktual­
nych.

Węgiersko- bułgarska umowa 
lotnicza.

( —) Budapeszt, 13 września. W  ub. śro­
dę została podpisana między Węgrami i 
Bułgar ją  umowa w sprawie komunikacji 
lotniczej między obydwa krajami. Umowę 
podpisali ®e strony Bułgarii minister spr, 
zagranicznych Popoff, zaś ze strony wę­
gierskiej poseł Arnothy-Jumgerth.

Stosunki w Tunisie
nie do utrzymania.

{= ) Utyta, 13 września „Popolc #  R<s 
nw“ występuje niezwykle ostro przeciw 
stosunkom w Tuniete, które stały się nie 
do wytrzymania.

Pod wpływem emigrantów paryskich i
innych zdegenerowa/nyeh elementów pa- 
nu ją tam skanadliczne warunki. Dziennik
atakuje gUwn:e arcybiskupa Kartaginy, 
którego anty włoskie nastawienie jest bar­
dzo dobrze znane. Francia iego rodzaju 
intrygami nie będzie jednak mo ?ła zatrzy­
mać biegu historja, przyczem powinna ona 
sobie nieustannie uzmysławiać, że obecną 
wojnę, do której sama dążyła, przegrała i 
ze Włochy maja uzasadnione powody do 
siedzenia z największą uwagą wydarzeń 
w Tur lale.

Zbiórka starych sprzętów 
w Szwecji.

Sztokholm, 13 •września. Ostatnio wyda- 
ly  władze Szwedzie rozporządzeni©, wzy- 
wające ludność do składaniu wszelkich 
starych nieużytecznych sprzętów z żelaza,aluminium I . . . . . .        i___ i. i_aluminium I cyny na ręce specjalnych k< - 

Liizne_ plakaty informują publi-jn itetów . _
eżność o tej zbiórce,

Hu pracowników jlcza zawody 
w Nieimzsch?

^Berlin, 13 września. Urząd statystyczny 
■tutKzeszy ogłosił ostatnio d me o zawodowemu 

g ię c iu  Rzeszy, Na 78 milionów. stałej . lu-n 
Jnosci Rzeszy przypada 31,5 miljonów na 
działy przemysłu i rzemiosła, rolnictwem 
i leśnictwem zajmuje sie 14,900.000, handlem 
i komunikacją 12 miljonów. gospodarstwem 
domowem 1.600.000, emerytów, posiadaczy 
lent itd. żyje w Niemczech 10.400,000,

Jeżeli chodzi o stanbwisko społeczne lu­
dności, to z 67,700.000 o ób pracujących i 
ich rodzin przypada 35.800.000 ba robot ti­
ków jedna czwarta _ powyższej liczby po­
siada własne przedsiębiorstwa.

Jeżeli ̂ chodzi o bezrobocie, to w czerwcu 
bież, roku zostało zarejestrowanych jedy­
nie 54" bezrobotnych, z których 38 było 
zdolnych, w_ pełni, do pracy.

W dziedzinie budownictwa korzystają w 
szerokiej mierze z obowiązkowych organi- 
zacyj pracy, a mianowicie zatrudr.ono 
od września ub. r. do mają 75.000 zawodo­
wych robotników budowlanych i 79.000 ro­
botników pomocniczych. Pozatem przeszło 
przez urzędy pracy 580.000 takictiże robot­
ników z wolnego zgłoszenia.

M o n o p o l  l o i e r g f n g
w Gen. : lubernotorsłwie.

Kusków, 13 września. Rozporządzeniem 
Generalncs* Gubernatora z dnia 31 dere­
nia został monopol loteryjny
(pier szczęścia).

Pod rozporządzenie to zostały podcią­
gu tę tes a) utr-<yin»«ra.łł« domów pry, b) 
utrzymywanie automatycznych g>tr szczę­
ścia, c) urządzenia I“teryj, jak również u- 
rząuzeż loteryjnych, prowadzonych we­
dług z góry c-kreslonych warunków i przy 
których możliwość wygrania zależna jest 
od przypadku.

Zarząd i eksploatowanie monopolu lote­
ryjnego zastrzeżone są dla Generalnej Dy- 
n kej i Monopolów w Generałnem Guber­
natorstwie.

Generalna Dyrekcja Monopolów może 
dla eksploatowania monopolu loteryjnego 
zakładać towarzystwa prywatno-prawne 
lub przystąpić do współudziału w akcji o- 
sób prawnych o równorzędnym lub podo­
bnym celu.

Zasady prowadzenia domów gry będą u- 
regulowane regulaminem gry, wydanym 
przez Generalną Dyrekcję Monopolów. U- 
dział w grze w domach gry nie jest do­
zwolony obywatelom Bzeszy i przynależ-  -  — - , Pmnym do Narodu Niemieckiego. Prz" wstę 
pie do do.n ów gry, nawet w wypadku słu­
żbowym, obowiązani sę oni do wykazania 
się legitymacją Generalnej Dyrekcji Mo­
nopolów.

l a  bom porriźr* lat 21 nie wolno uczcst- 
n c-v w grze ż j  łom wstęp do domów 
gry Gene ralnego Gubernatorstwa jest
wzbroniony. Dopuszczone są tylko gry, 
przewidziane regulaminem, a gra dozwo­
loną jest jedynie 'w przewidzianych regu­
laminem uniach i gudzimaeh.

Z dochodów domów gry pobierana bę­
dzie danina monopolowa. Danina ta wy­
nosić będzie 50 proc. dochodów brutto i 
w im) a być odprowaJzpjia każdorazowo do 
dnia 5 go każdego miesiąca przez przed­
siębiorcę do Generalnej Dyrekcji Monopo­
lów.

Zydd z domów gry
są podzielone jak następuje: 19 proc. naJ«-

ży odprowadzić na konto funduszu rezer­
wowego, iż konto to osiągnie 21* proc. ka­
pitan własnego. Pozostały po tern potrą­
ceniu zysk tuuezy rozdzielić jak następu­
je: 25 procom do oprocentowania własne­
go kapitału, 25 procent otrzymuje Polski 
Czerwony Krzyż, 25 proc. otrzymuje Gł. 
Wydziel Pomocy, 2? pfwknt otrzymują 
zarządy miejskie bch miast, w których 
dom gry tlę znajduje, celem przeprowa­
dzenia zadań opieki.

Sknp i  sprzedaż
szczęścia _
Dyrekcji Monopoli 
dupmszezone tylko wypróbowane i  zaopa 
trze-ie w urzędowy znak G. D. M, auto­
maty gier loteryjnych. Zasady gry muszą 
być zatwierdzone przez kierownika W y­
działu Skarbowego przy E rzędzie General­
nego Gubernatora,

Działalność wszelkich loferyj zagranicz­
nych na obszarze Per ralnrqo Guberna­
torstwa została zabroniona. Wzbronione 
jest nabywanie, sprzedawanie i posiadanie 
losów loteryj zagranicznych, sprzedaż lo­
sów loteryjnych na raty, sprzedaż możli­
wości wygrania poszczególnych losów, 
premiowanie innych interesów losami lo­
teryj nemi.

Generalna Dyrekcja Mo lopolów może 
udzielać zezwoleń na urządzanie jednora­
zowych loteryj fantowych nu cele dobro­
czynności lub użyteczności publicznej.

Za urządzanie gier loteryjnych uiszcza 
się daninę monopolową. Dochody z gier lo­
teryjnych nie podlegają żadnym potrące­
niom póra przewidziańeml w planach gry
I wolne sa od wszelkich danin państwo­
wych i samorządowych.

Szczegóły rozporządzenia w sprawach 
monojj >lu loteryjnego zawarte są w Dzien­
niku Rozporządzeń dla Generalnego Gu­
bernatorstwa część i nr. 51 dnia 11 wrze­
śnia. Rozporządzenie to weszło w życie z 
dniem 31 sierpnia br. i z dniem tym straci­
ły  moc obowiązującą przepisy b. państwa 
polskiego o monopolu loteryjnym.

KRONIKA
Spis dzieci d o  lal d z ie s ię c iu .

Kraków, ls września, Radca rządu dr 
Bausenha^dt, w zastępstwie Starasty miej­
skiego wydal *i ast. obwieszczenie;

W  związku z zamierzoną regulacją po­
boru mleka, zarządzam spi i obecnych dzieci
do la* 1Q włącznie. Sp.su dokonują głowy 
gospciterstw domowych na urzędowych 
formularzach, przyczem dzieci da lat 3 n »  
leż« w nich oznaczyć przez podkreślenie 
Imienia.

Formularze spisowe mają oodjąt właści­
ciele, wzgl. zarządcy • lealnoćei lub po­
wiernicy w dniach 14 i 16 i trześnia 1940 w* 
właściwych M. Urzędach Obw, i ich Eks­
pozyturach i oddać do wypełnienia Odno­
śnym gospodairUwom domowy n. Po wpi­
saniu, należy listy zwrócić bezzwłocznie 
właścicielom realności wzgl. ich zastęp­
com. Ci ostatni są obowiązani złożyć listy 
w M. Urzędach Obw. i terminie do 19 bir. 
po stwierdzeniu na nich rrawdzlwoścl 
wpisu.

Zwraca się uwagę, że wpisy należy u- 
skutecznić starannie i zgodnie z prawdą,

a wyznaczonych wyżej terminów jak naj­
ściślej dotrzymywać.

Nie używać witrjolu miedzi 
do bajcowania ziarna na zasiew.
Kraków, 13 września, (pwp) Bajcowanie 

ziąrną ną zasiew jest premją ubezpieczenia 
pdzeóiw ■'Chorobom zbóż i szkodom, spowo- 
dowanym Wymarznięciem, Podczas kiedy 
główna część kosztów produkcyjnych przy 
zbożach wypada na koszta uprawy ziemi, 
nawożenie i ziarno na zasiew, to na bajco­
wanie ziarna przypada zaledwie 0,2 do 0,5°/o 
tych kosztów.

Każdego roku zneczne straty w zbiorach 
tftawoduje śnieć u pszenicy, a wymarznię- 
cie u żytą, spowodowane przez fusarium. 
Z tego powodu ziarno siewne musi być 
bajcowane, aby nie uarażaó na ryzyko 
przyszłych zbiorów.

WydZitl Wyżywienia i Rolnictwa zarzą­
dził, że tylko zbadane i uznane bajce zbo­
żowe mogą być dopuszczone do ogólnego 
użytku. Natomiast witrjol mied»i, zwany 
też sinym kamieniem me nadaje się da 
bajcowania z powodu niepewnej rrko łct- 
nl ści oróz uszkadza n a  : alą^ków ziarna. 
Z tego powodu używanie witrjolu miedzi 
jest zakazane.

Natomiast bajcowanie ziarna siewnego 
zbadanemi i uznanemi bajcamd. zbożowemi 
daje szereg korzyści, jak zwiększenie za-

TEMPO
bezp*ec ?eria przed chorobami żbóź, 
wę śiły kiełkowania i wzro« .u, równomm- 
ne wschodzenie zasiewów p r z y  umiai 'tow

Bajcując systemem suchym lub le^® 
wilgotnym można tę czynność w y k o n a ć  »  
dłuższy cza„ pized siewem, na zapas.
trala rolnicza postarała się na czas o . - 
stateczne ilości zbadanych i uznanych baj
i»ńw 7.hn?;fiwvftłi 1rtnr<> H n stA rm n n o 1U55 t 01ców zbożowych, które doutarczono juz 
niczym spółdzielniom handlowym i  cl- 
śuym wiejskim placówkom handlowy^ 
Obecnie jest już najwyższy czas, aby pr*f 
stąpić do czyszczenia i bajcowania 
na zasiew. Nie należy zasiewać ani jefliw 
go niebajcowanego ziarna.

Dyżury lekarskie w niedziele 
i święta

Kranów, 13 września. Celem nmożlite1?' 
nia chorym zt ..ięgani* porad lekarską 
także w niedziele i święta, zarządziła 1®°̂  
Zdrowia dyżury lekarski;  w Krakowi* 1 
innych wf^szych nirtiath.

W  tym ce*u wyznaczy się każdorazowo? 
pewną ilość lekarzy różnych specjalno*®* 
i lekarzy-dentystówv którzy bęaą ordyJJ?' 
wać w niedziele i , święta w swych _gątl!r1' 
netach y swoich normahiyck godi,iuacfl 
przyjęć. ,

Lii to pełniących dyżury lekarzy będzj* 
znajdowała się w aptekach psłniących oY' 
żur niedzielny. Za udzielone porady lęka1” 
skie należy się normalna taksa l e k a r * k s -  
Pierwszy dyżur niedzielny lekarzy wyzn*' 
cza się na 15 września 1940 r.

Wolno biegające psy będą strzelane.
(—) Kraków, 13 września. Madział wet® 

rynaryjny obwodu krakowskiego celrvó 
skutecznego zwalczania wścieklizny, zaf* 
patrzył władze wykonawcze starostw oh 
wodu krakowskiego w broń palną.

Na wszyrteięłi terenach obwodu zagrh 
żonych wścieklizną będą obi cnie strzel?'1*
psy wolno blegajacr. Akcję tę bedą przh 
Frowadzały pat. ole policyjne.

STAN WODY NA WIŚLE wynosił *  
Krakowie w dniu 1? w -Zcśnia minus 251* 
w Zawichoście plus 136. .

(Jo* ADRESY APTEK dyżurujący®* 
dzisiejszej nocy w Krakowie. Adolf Hitl®£ 
PB tz 45. teł: 125-74; Łobzowska 8, tel. 220 1“ 
Dietla 36, teł. 147-64; Grzegórzecka. 9. teę 
lHu-57; Grodzką 22, tel. 102-03; Plac Matejk* 
3, tel. 156-11; Plac Inwi 'llow  7, tel. 156-10/ 
Madalińskiegc 7, tel. 124-70; Lubicz 7, tel. 
121-82; Adolf Hitler Płatz 8, tel. 134-41.

(Jo) NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. -  
Przy ul. Tetmajera 15a, 3-letnie dziecko, 
Jan Bąk, wpadło do baniaka z ukropem " 
doznając oparzenia II. stopnia całego ei&J 
ła. Po zaopatrzeniu prze/z lekarza P o g o t o ­
wia Bat., zostało odwiezione do szpital3 
św. Łazarze ńa V. oddział skórny.

SPŁOSZENI WŁAMYWACZE. 'V noc? 
z dnia 31 sierpnia na 1 w: aeśr ią okołc go­
dziny 12 i pół zauważył strażnik P^zeosiC- 
biorstwE ,’tróżowania „Venus“  przy tilicY 
Krakow=kiej trzech mężczyzn, uwijają­
cych się kolo hurtowni tytoniowej p. Ma- 
rji Uhl owej. Strażnik spłoszył włamy w » ' 
ozy i ścigał ich wspólnie t uorożkarzean> 
który właśnie nadjechał aż ku Wiśle -J! 
gdzi> amatorowi© taniego tjte niu zniknęli 
w ciemnościach, zbiegając w kierunku m>»: 
stu dębnickiego. Oprócz rozprutej żelaznej 
żaluzji sklepowej — właścicielka aie po­
niosła żadnej szkody.

EUGENJA WAGNER.

Zwierzor/ćcfz
12)

- Powieść fantastyczna. 
Ilustrował: Witold Wagner.

Przy pomocy pawianów zrobił jej bar­
dzo wypodne gniazdko, o ile to można na­
zwać wygodą; Wysłane trawą, liśćmi i 
skórami zwierząt.

Jeżeli zmuszony by1 ją  opuścić, „ów - 
czas na straży pozostawiał pawiany, które 
wiernie -strzegły drogocennego skarbu 
swego pan. Ni© pozwalały om lekarce od­
dalać isię zbytnio od swa. siedziby.

Mdąi oswoiła się z widokiem tyeh stwo­
rzeń, Wiedziała, ze tic je j złego n.:e zro 
bią. Ogromnie zaci^Jtawial ją  sposób po- 
rozumi°wania się jego ze zwierzętami. 
Oraz ich uległość wobec Zwierzowodza. Oh- 
serwowału go teraz często leżąc w swem 
gniazdku, jak igrał z małpami.

Zabawy te wywoływały zawsze uśmiech 
ra  ślicznej jej twarzyczce. Czoło wówczas 
stawało się gładkie, znikały bruzdy, które 
praw;e stale widniały na wyniosłem czół- 
Ku zamyślonej Meri.

Miał i nad Czem myśleć. Pragnęła wydo­
stać się z rąk dzikusa, w jakikolwiek spo­
sób, lecz pomimo wysiłku umysłowego, nic 
wymyśleó nic zdołała.

Czekała, zdaje się, na Opatrzność. Wie­
rzyła, że Bóg zmiłuje się nad nią i ześle jej 
pomoc. To też modliła się często do 
Wszechmocnego, pro«z_ąc o ratunek

Wprawdzie żywności, składającej się z 
owoców miała cod dostatkiem, lecz przy­
wykła do innego trybu życia, n:e mogła 
więc do tego przyzwyczaić sie. W  końcu 
w:dzac, że niema nadziei wydostania się 
stąd, pogodziła się z myślą pozostania, na

stałe tutaj, pośród świata zwierzęcego, w 
towarzystwie pierwotnego człowieka,

P©wnego razu w czasie nieobecności 
ki wderzo wodza, postanowiła próbować 
Szczęścia i umknąć do swoich na pozosta­
wionym koniu.

Natychmiast post mówienie w czyn 
wprowadziła. Zawołała konika wsiadła 
na niego i w drogę. Nie zauważyła, że :a 
nią puściły się dwa pawiany.

Zdała, w kierunku północno-zachodnim 
słychać było huk strzałów. Tam w ic była 
lin ja bojowa. W  tę stronę postanowiła się 
udać.

Konik przez dłuzszą eh-" llę biegł kłu­
sem, posłuszny amazonce. Gdy jednak od­
głosy strzałów stawały się wyraźniejsze i 
z dali widać było rozciągające tabory, koń 
począł strzyc uszami, niepokojąc sie, wre­
szcie stanął i nagle zawrócił, galopując 
z powrotem.

W  tym mom-ncie, kiedy kor ik stanął, 
jeden pawian skoczył na grzbiet jego. za 
Meri. Ta chciała zeskoczyć, lecz małpa nie 
zezwoliła na to, chwyciwszy ją silnie w 
swoje łapaka.

Dojeżdżali do miejsca, gdzie było sie­
dlisko Meri. Już z pewnej odległości sły­
szeć było można krzyk. Naraz lekarka zo­
baczyła naprzeciw niej biegnącego zwie- 
rzowodza z rozwianym włosem, ze sforą 
małp. W  kilka minut przypadł do konia.

Pawian puścił wtedv Meri, robiąc mu 
miejsce, które on natychmiast, zajął. Po­
rwał ją  w swoje muskularne ramiona, ma­
mrotał, jakby w5 rażal swój ogromny ból, 
jakiego doznał, kiedy po powrocie do ja ­
skini je j nie zastał.

W  ciekawy sposób.objaw5ał on teraz swą 
radość. To przytulał ją do siebie, to gła­
skał, przechylał jej głowę, patrząc swemi 
nłonąeemi. stalowemi oczami w jej cha­
browe oczęta.

Nic broniła się. intuicyjnie wyczuwając 
głębie bezgranicznego uczucia, jakiem ją

darzył. — Obd lodził sie z nią tak delika­
tnie, jak z małem dzieci iem. Poznać było 
można, że pragnie jej wszystko wyznać, co 
czuje, a jednak nie mógł znaleźć na to spo­
sobu.

On sam naprawdę nie wiedział, w jakim 
stopniu ona go opanowała. Zaniedbywał 
teraz sąroieb zwierzęcych przyjaciół, sie­
dzą. całemi dniami u jej stóp, patrząc w
w jej oczy, jak wierny pies. Starał się zro­
zumieć,, co do niego mówi, czego żąda.

W pierwszych dniach jej u niego pobytu 
uniesiony namiętnością, porwał ją  silnie 
w swe objęcia, a gdy się wy^y^mła, krzy­
cząc i jęcząc, szarpnął nią brutalnie. Nie 
znał bowiem oporu. Wiedział dobrze, że 
wszystkie stworzenia są mu uległe, nawet 
tam, skąd porwał swego konika wszystko 
przed nim pierzchło. A tu. po raz pierw­
szy spotyka się z hrakien posłuszeństwa!

W uścisku 1 ym zmndlnL łeka^aa. Zv i 
sła jej złota główka bezwładnie, śliczne jej 
oczka przysłoniły powieki. Była bezwolna.

Zroizumiał, że krzywdę jej wyrządził, za­
wył z bólu, aż wystraszone małpy pocho­
wały się ze strachu. Usiadł pi -y  niej A 
skłamrząc i jęcząc. Po chwili lekarka o­

twarła ] •' zora tonę oczęta, które wkrótce 
pojaśniały, widząc pizygnębionego, skar­
żącego się zwierzowodza. 

Bić_ ić się począł po nogach, rękach, gło­
wie, drapiąc swe ciało do krwi. Ona pod 
niosła się, patrząc lrtośnie na objawioną 
je j skruchę. Wstała, zbliżyła się do niego 
lekko gładząc po kołtuniastej czuprynie- 
Mówiła do niego swoim językiem, coś po­
kazując.

Zrozumiał, że nie chće, by bił siebie. Od 
tego wyoadku, nie cdważył się na brutal­
ność wobec tej. która go całkiem opano­
wała,

A tera® przybywszy na miejsce, delika­
tnie zniósł ją z konia i umieścił u we.jści? 
do jaskini. Sam poszedł do wnętrza. Chwi­
le go nie było widać. Wkońeu powrócili 
coś kładąc przed nią.

Patrzy Me™, a tu teży przed nią wór na*
.pakowany jakiemiś rzeczami. Napisy wło­
skie na nim. Skąd ou to m fi Czy napadł 
i ograbił kogo? — Jak tu cię dowiedzieć — 
myśli Meri, »

A on znowu z jaskini wywlókł duża p®' 
czkę i walizkę.

Była pewna, że zdobycz ta gładko mu m® 
poszła

On L+anął, patrząc w mą, jak w święW 
obraz. Pragnął wyczytać w jej twarzy, ■" 
czy jest żadowolona.

A ona znowu spogląda na niego, na tej?0 
dzikusa, który jednak okazuje seree, ki®- 
dy używa wszelkich sposobów, by tu. an»y" 
czkę jej rozjaśnił uśmiech. — Gdy taką 
widzi, szaleje z radości, skacze, rób.t- ko­
ziołki, chodzi na rękach, jak akrobata. >

Meri po chwili namysłu otwiera worek i 
oto widzi paczki makaronu, ©zekyUdy, 
herbaty, cukru, cukierków, p u s z k  kon­
serw mięsnych, rybnych i wiele innych do­
brych rzeczy. Dawno już tego nie jadją* 
nie pamięta już smaku tyeh specjałów. 1® 
też mimowoli uśmiech rozjrśnił zarumie­
nioną jej towarzyszkę. (C. d. n j-
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Kosnrotyka Jesienna,
Lato jest porą najbardziej sprzyjającą 

ula urody pani. Świeże powietrze, słońce, 
rzeczne kąpiele — wszystko to wpływa od­
świeżająco i konserwująco na zdrowie, _a- 
tuopoezucie — a co za tem idzie ~  urodą.

Jesień, zwłaszcza deszczowa i chłodna —- 
kryje, już w sobie bczne, drobne niebez- 
pieczeństwa._ A  jest to właśnie czas, kie­
dy należy nietylko dbać jak zwykle o swą 
Powierzchowność, ale zakonserwować 
V> ystkie dobroczynna sKułkf lata.

Przedewszystk; ejn należy dbać o h-igie- 
ńą i świeżość całego ciała. Mięśni" i skó­
rą zjędruiały wskutek kąpieli, plażowa­
nia i ruchu na powietrzu •— nie dajmy im 
Zwiotczeć i zwiądnąć. W  czasie najczyst­
szych kąpieli doskonałym zabiegiem jest 
szczotkowanie całego dala dość twardą 
I ostrą szczotką, Zacząć można od szczotki 
miekkifej i stopniowo używać coraz tward- 
*®ej. Szczotkować należy całe ciało, ale 
zawsze w kierunku serca. Szczotkowanie 
Wykonywać pad wodą. Wzmacnia to do­
skonale mięśnie i ujędrnia skórą.

, Jeśli pani nie posiada w domu. łazien­
ki, może ten zabieg zastąpić innym — mia- 
now lete co rano oblać całe ciało zimn i 
Wodą i wytrzeć ostrym ręcznikiem. Moź- 
ńa po prostu położyć na podłodze kawałek 
linoleum, postawić dużą miednicą i sta­
nąwszy w me,i, 'lob ić  sobie prysznic z 
dzbanka. Nacierać mocno ostrym roczni­
kiem łub rękawicą. Po zabiegu tym nale­
py y ypió szklanką gorącego mleka lub 
herbatki ziołowej.

Jeśli chodzi o twarz — nie zapominaj­
my, że zwykle mycie twarzy może być 
dDokenałym masażem k>«mefvcznym. Na­
leży tylko pamiętać, aby przy mydleniu 
twarzy przesuwać namydlone dłonie zaw­
sze w kierunku od nasa ku u»M>m, a po 
szyi ód biudy ku ramionom. Po umyciu 
dobrze jtfet uderzać po mokrej jeszcze 
twarzy mokrym rocznikiem, tak, aby ude­
rzenia padały kolejno na wszystkie mię­
śnie twarzy.

Jesień jes doskonała por;, na stosowa­
nie wszelkich roślinnych ihdkśw kosme­
tycznych. _ Wykorzystajmy więc względną 
taniość niektórych warzyw i owoców —- 
aby utrwalić świeżość skóry i zahartować 
ją  na _ zimą. Znakomitym środkiem na 
jędrność i świeżość nasKÓrka jest ma 
eaczka _ z pomidorów. Należy w tym celu 
wybrać z pomidora jego miąkkie wnętrze 
i wymieszać, siekając twardsze cząsteczki.

Otrzymaną, dość gęsta papką nałożyć mą 
twarz i poleżeć tak z zamkniątemi oczami 
przez 10—15 minut. Następnie papką zmyć 
letnią wodą, watką, albo miękkim galgan- 
kiem. Najlepiej jest zabieg ten stosować 
na moc, aby już pot«m nie nakładać przez 
parę godzin na twarz żadnych kosmety­
ków.

Te same właściwości, zwłaszcza .dla ce­
ry suchej i wrażliwej nomada nubiża* ze 
świeżego ogórka. Sok ze świeżych ogór­
ków można stosować poprosi/u .jako płó- 
śkankę do twarzy po nmyciu jej na noc. 
Tylko te panie, które chciałyby jaknajdłu- 
żej utrzymać letnią opalenizną — powin­
ny stosować rąezgj pomidory, gdyż sok z 
ogórków wybiela skórą.

Panie, których defekt stanowią zbyt roz 
szerzone pory. powinny stosować na noć 
od czasu do czasu smarowanie twarzy cie- 
n i u k ą  warkEwk ■ białka. »mar<rmć trze­
ba, biorąc odrobiną białk; nia podm.zeezkę 
serdecznego palca i wodzić nim po twarzy 
tak lekko, aby białka nie wcierać, alB je­
dynie nakładać. Jedno białko powinno 
starczyć na 5—6 smarowań. Rano należy 
białko zon fć letnią wodą.

Dziś — kiedy jest trudno o dóbr" mydło 
toaletowe, pani" o wrażliwej skórze po­
winny sobie przypomnieć doskonały prze­
pis prababek o myciu twarzy otrębami. 
O trąby zaparza sią wrzątkiem i po odcze­
kaniu doby myje twarz tak, jak mydłem. 
Dla pań nieco starszych, a posiadających 
skłonność do więdnięcia twarzy — wska­
zane sf> okłady na twarz z kwaśnego 
mleka.

P>Gnos,i i ciemnienie brwi zapewnia naj­
lepiej stałe smaror-amie olejem rycyno­
wym*. A  brwi należy w jesieni pielęgno­
wać starannie, gdyż zawsze w ciągu lata 
nieco zjaśnieju i zbytnio sią wysusza od 
słońca. Podobno używany obecnie olej rze­
pakowy działa na ich porost rówme_ sku­
tecznie, Warto spróbować — gdyż żaden 
tłuszcz w każdym razie na włosy nie szko­
dzi.

Panie mają dziś bardziej, miz przed 
wojną zniszczone rąae, Giążyza praca do­
mowa iie pozwala na. utrzymanie ich 
gładkości. Poradzimy Coś i na to. Należy 
raz dziennie po skończonej pracy domo­
wej użj wać do wody dto mycia rąk nieco 
tedy. Pozatem jeśli używamy do poi raw 
cytryny — wyciśniętą skórką przetrzi ć 
mocno ręce. W  brał u cytryny — nacierać 
ręce skórkamł ogórków. Do ciężs" ej pracy 
Używać starych rękawiczek., aloo uszyć 
Sobie jednopalozaste rękawice z© starych 
gałganków.

Przy gorszem pożywieniu zęby psują się 
łatwo. Należy temu zapobiec przez stałe

rókanie ust naprzemiar, odwarem szałwi 
wodą ze szczyptą eody. Od czasu do, cza­

su przetrzeć zęby wa+ka, zmaczaną w wo­
dzie utlenionej. Wybiela to bardzo zęby.

Panie, które tamtej, ostrej zimy cierpia­
ły na odmrożenk. — powinny już era/, za­
bezpieczyć fdę przed tą przykrością. Wia­
domo, źe odmrożenia powtarzają się — 
należy miejsca odmrożone .naśowac już 
teraz co jakiś czae lanoliną.

Ąnemja powoduje nieraz u p* ń skłon- 
uośó do owrzodzeń. Wystarczy wtedy lek­
ko skaleczyć się, aby tworzyły się bole­
sne i trudpe do gojenia ranM. Doskona­
łym środkiem jest wtedy picia przez ty­

dzień po 4 i 1/4 dkj. drożdży rozpuozczo- 
nycn w mielcu. Porcję tę można dzielić na 
dwie dawki dziennie i pić rano i wieczo­
rem. *

Na zakończenie jeszcze jeden przepis ko­
smetyczny — specyfik jw.Jr-wy. Nie oba­
wiajmy się deszczu. Kiedy pada drobny, 
jesienny deszczyk, wyjdźmy na spacer w 
nieprzemakalnym płaszczu i starym be­
recie. Siekąc© kropelki chłodnej wody — 
to przecież doskonały maso* twarzy, a 
woda deszczowa jest szezęgó/me zdrowa 
dla delikatnej skóry twarzy.

Z Warszawy i okolicy.
Zaopatrzenie Warszawy w Ziemniaki 

na zimę.
W  związku ze zbliżającym sie okresem 

zimowym, zarząd miejski w War«zawie 
przeprowadza obecnie prace przygotowaw­
cze w sprawi© rozdziału większych ilości 
ziemniaków Jrrajowrch między mieszkań­
ców miasta. Nadejścia ziemniaków należy 
oczekiwać pod. koniec b. m.

Ludność otrzyma po 50 Kg w pierwszym 
i drugim rozdziale, a w razie większego 
dowozu pa 140 kg na osobę, jako zaopa­
trzenie na zimę. Liczniejsze rodziny otrzy­
mawszy w ten sposób znaczne przydziały, 
powinny zawczasu pomyśleć o zagospoda­
rowaniu się pod tym względem przez, od­
powiednie zmagazynowanie ziemniaków i 
ochronę ich przed zepsuciem i przemarz­
nięciem. Ceny ziemniaków będą znacznie 
nłŻSZr od dotychczasowy eh, wynoszących 
22—24 grosz© ża 1 kg i wynosić będą 13 zł 
na 100 kg, zaś przy sprzedaży pow yżi, 
50 kg 11 » l za 100 kg.

Uregulowanie komunikacji kolejowej 
Warszawa—Królewiec.

Jak się dowiadujemy, pociąg pospieszny 
D159, odchodzący z dworca głównego w 
Warszawie o godzinie 6.21 w kierunku To­
runia. Bydgoszczy, Gdańska przez Kutno 
oraz pociąg pospieszny D160 z Gdańska, 
Bydgoszczy i Torunia, przychodzący do 
Warszawy o godz. 23-24, przestaje kurso­
wać na tej linii aż do odwołania.

Natomiast pociąg przyspieszony E252 do 
Gdańska i Królewca przez Mławę, Malhorg, 
Tczew 1 Olsztyn odchodzi z dworca głów­
nego w Warszawie o godz. 14,24 i przyby­
wa do Królewca o godz. 23.13. powraca na­
tomiast jako pociąg E251 ta sama tna-ą, 
wyjeżdżając z Królewca o godz. 8.09 i przy­
bywając do Warszawy Głównej o godz. 
16,44,

Pobór daniny w Warszawie.
Wydział finansowy zarządu miejskiego 

w Warszawie roapoczał już pobór daniny, 
wprowadzonej rozporządzeniem. General­
nego Gubej uatora od mieszkańców na cele 
opieki społecznej. Prace nad sporządzeniem 
wykazów płatniczych sa już na ukończę- 
niu i jeszcze w Ciągu bieżącego miesiąca

część nakazów zostanie rozesłana płatni­
kom Grzędy skarbowe wygotowały obec­
nie listy imienne płatników, pobierających 
uposażenia w instytucjach publicznych.

Przewidziane wpływy z daniny z terenu 
m. War izawy wyniosą jeszcze W ciągu 
bież. roku budżetowego około 3 milj. zło- 
tycn. Suma ta wydatnie przyczyni się do 
zasilenia funduszów opieki społecznej.

Rozpoczęcie dalszych robót
przy budowie wn.o**een*i hall targowej 

pa Woliborzu,
Ostatnio podjęto w Warszawie prace, ce­

lem ukończenia rozpoczętej jeszcze w rok u 
19?° budowy hali targowej na Żoliborzu, 
gdzie mimo ogromnej rozbudowy tej dziel­
nicy było dotąd tylko jedno tai fowisko.

Budynek w stanie surowym kosztem o- 
koło 170,000 zł. ukończony został jeszcze w 
kwietniu z, r., jednak dział inia wojenne 
przeszkodziły w doprowadzeniu go d»o sta­
nu używalności i dopiero w czerwca b. r. 
rozpoczęto dalsze prace.

Obecnie wykonywane sa roboty dekąr- 
sko-blacharskie i w najbliższym czasie, 
jakkolwiek prowizorycznie wykończoną, 
hala zostanie oddana do użytku. Później­
sze całkowite jej wykończenie, obejmujące 
zainstalowanie chłodni d a miastu jeszcze 
jeden objekt na europejskim poziomie.

Hala na Żoliborzu zaprojektowaną zosta­
ła no zbadaniu na miej en szeregu innych 
bul zagranicznych ♦•--go rodzaju. Uwidacz­
nia się to szczególnie w urządzeniu oświe­
tlenia jej przy pomocy dużej ilości górno- 
bocznych okien okrągłych, dających dosta­
teczną ilość światła, ale uniemożliwiają­
cych promieni'<>m słonecznym działanie na 
produkty i urządzenia chłodnicze.

Przewidziano również dostawę produk­
tów masowych zapomoca samochodów cię­
żarowych, która mogą wjeżdżać do jej wnę­
trza. Nowoczesnemu urządzeniu odi*ówią- 
dia nowoczesna sylwetka hali o szkielecie 
żelbetowym, nakrytym sklepieniami łupi- 
spowerai o podwójnej 1 rzywiżnie,

Maimws kradzieżą warzyw 
w ogrodach podwarszawskich.

Już od pewnego czasu policja warszaw­
ska i powiatowa jest alarmowana meldun­

kami o kradzieżach dokonywanych na 
polach i w ogrodach. Ostatnio Piotrowi 
Wardeckiemu (Bernardyńska 17) skradało 
no %V* etttj ziemniaków z pola, Z sąsiednie­
go pula złodzieje wywieźli wóz załadowany 
snopami ściętego jęczmienia. Pewna grupa 
złodziejska dokonała kradzieży warzyw 
z oąrródków działkowych, położonych w 
ó le ji Waszyngtona i z pól przy ul. Gro 
chowskiej.

Jeden z działkowców Witold Enda, wi­
dząc złodzieja uciekającego z naładowa­
nym workiem, rzucił się za nim w pościg 
i ffóy go już dopędzaf — złodziej dobył re­
wolweru i Miku strzałami trafił Endę 
śmiertelnie w klatką piersiową. Złodziej o 
wi udało się zbiec wi az z towarzyszami. 
Bnde zmarł przed przybyciem lekarza po­
gotowia. Policja wszczęła energiczne do­
chodzenia, celem wyśledzenia sprawcy.

W kilku vr'e
Jak donos; „New York Times", przyby­

ły do. Kanady większe transporty dola­
rów w złocie, wysłane z Anglji.

Rząd marszałka Petaina postanowił 
przeprowadzić ponowną kontrolę przeby­
wających na terenie Francji obcokrajow­
ców, względnie osób pochodzenia zagra­
nicznego, które nabyły obywatelstwo 
francuskie.

*  -fc *

Admirał Decoux jako generalny guber­
nator Indocbin francuskich zawiadomił 
rząd francuski o tera, że Indochiny pozo­
stają wierne swej ojczyźnie,

*  *  sk

Szef Rumunjii i prezes rady ministrów 
zarządził, że tytuł urzędowy jego stano­
wiska brzmi „szef państwa". Zaiówuo w 
słuwie jak i piśmie należy go tytułować
per „panie generale" Tytuł „excellencj«#?
przestaje obowiązywać zarówno w odnie­
sieniu do jego osoby jak i innych dygni­
tarzy państwowych. Generał Antonescu 
przeniósł w stan spoczynku 10 generałów 
j  1 admirała, motywując to zarządzenie 
żem, iż z powodu swego zachowania się 
•narażali na szwank dobre imię arm.ii.

Brytyjskie ministerstwo lotnictwa po­
informowało, że lotnictwo poszukuje no­
wych kadr personelu ło+niczego a m, in. 
•pilotów, obserwatorów i radiotechników. 
Młodzieńcy w wieka 18 do 20 lat powinni 
się zgłaszać do służby.

*  *

Hiszpański minister spraw wewnętrz­
nych Serrano Suner na zaproszenie rządu 
niemieckiego przybędzie i najbliższym 
czasie na dłuższy pobyt do Niemiec.

Z U fl Z -E D O W
I PHB. 13 Sąd okręgowy W Nowym Sączu, dnia

80 sierpnia 1910. Dt, re-jestru h-BP-diiiorweigo ■Wj-isai o 
l»nzy firmie Komunalna Kaca DroTOWtaoiści Miasta 
>iow-apo Sącizia w Noav,m Sąeau, ii  w miejsce Wła­
dysława Adamczyka, Dra Stanksłarwia Zairaaka i Sa- 
lam-om-ą Temowa zoęitaii ziamiamtow-aini oaSonkanii ds - 
rakcji Dr. Adam Kozacaka i Dr. Feliks Borowćayk.

2737Ł

Sąd grodzki w Krakowio, dnia 17. V- 19U) r. I 8 
Nc. 718/40. — Na wn.iioe.ek Marji Schreder zarządza 
sie postępowania celem umorzanua dowodu zastawnie 
czego bezimiennego Akcyjnego Bemku Hipotecznego, 
Oddaia! w Krane rio Nr. 407yti, z dma 15 mtego 1839 
r. i  wzywa sie posiadaczy tego >w oan  zasitawnicze- 
go aby zgłosili swo prawa do S miesięcy od daty 
ogłoszenia togo wezwiania. W i iz ie  przeciwnym Sąd 
liżna wymiemliiony dowód zastawmiiczy za umorzony. 
82839 Sidzin nrodzki.

Ct gro|i| w kinach?
IX, b. r. nntaje otwarts 
u rządzo.jr I tuhnicmi*

s ą i  ORODZKt W  TARNOWIE, la 20 eiempjia 
1940 Sygn. I. Nc. 605/40 na \raio®ak Polistkiego Zw&w- 
ku Ekistponterdw Bekonu i  A.rtyikui)ÓT. ZwieraiĘcyah 
w Warnz uwie, zarządza postępowanie cedem uanerEO- 
nia zaginionych w«to»i niiej opisanych, wzywając 
posiadaczy tychże. -<by zgłosili i okaizaili wek»ie Są­
dowi i. ciągni eO dni od dnia ogłoszenia, gdyż ima- 
aaej waksto te zortamą uznane za nanorzonr. Weksel 
na lo.Oou zl. plai-iy 20. XI. 1939 i na liO.OOO ni. płat­
ny 80. X I. 1039 wystawione przez Eksport Artyku­
łów Boitaych I. Bjsinowukl i Ska w Tarnowie płat­
ne w Tariowi-i. 2750k

.A L GRODZKI W  TARNOWIE, dnia 20 sierpnia 
1940, Sygm I Nc. 606/40 na wmiosA Banku Gospo­
darstwa Knajorwego oddalał w Braerzr-yie, z« rza.,z4 
poat^porwainie eniem uimoraeniL oaiginiony h weksli 
niż ,j onieamych, wzywajaB .poeiadactzy tychże, aby 
zgłosili i okaaaJi weikale Sądowi w ofągn 60 dni od 
dnia oglosnenia. gdyż inanzej w-ókele te zostaną 
uznane za jemonzope. 1) na k w ce  50 oł. płatny 15. 
X. 1939. 2) na 50 zł. płatny 15. I. l f  10. 8) na 50 zl. 
płatny 15. IV. 1940. 4) na 150 zł. płatny 15. VII. 
1940, wszystkie wystawione w Brizozowii© pnzeiz Cha­
le Ahnaeiham i Lieiber Heirsoha płatne w Tarnowie 
•akceptowane przez Sammeta AbimchaJiua w Tutoobo- 
wie, żyirowame przee Bank Spółdaieflo^y w Brzozo­
wie. 2748k

Zakończenie rubryki JL Urzędów".

Ogłoszenia, poprawki
w ogłoszeniach, zmiany treści itp. we 

wszystkich dniach tygodnia przyjmujemy

tylko do godziny tG***1
natomiast do niedzielnego numeru tylko

do piątku godz. 14-tej

Z dniem 14 
nowecz. .nie 
WYiJos,*ione

Kim -WANDA"
przy «I. Gortruii S — i rozpoczyna 
Cykl przedstawień I kl. wspaniałym 
filmem, który ukaże slg poraź pierwszy 

na polskich ekranach p. f.

„ZŁOTA HASKA"
W  rolach głównych:

Lidia Wysocka, W . Walter, M. Ćwi­
klińska, A. Żabczyński, I. w asiutyńska, 

I. Sym | Inni,
Nadprogram: Aktualny tygodrik 

dfwiękov/y.
Początek o godz.: 3.80, 5.30 i 7.30. W  niiedziele 

poranek o godzinie 11-tej.
W czaJia trwania seansu, wstąp na widownią 

wzbromiony. 2745k

Kino „Atlantic"
K R A K Ó W ,  ul. S T R A P O M  15

od piątku dnia 13 września 1940 wy­
świetla znakomity film p. Ł

PROCES
DHA D E N IG I

W  rolach głównych:
W ILLY B1UCEL 

GEEHAŁDTNE KAT1  
Ponudto rlokewy nadprogram p. Ł 

„Budujsmy okręt",

Pooiątek proiram ow o  woda.: 3.30. 5.30 i 7 30 
W niedziele poranek o godzlmie 11-tej.

Kfnotoatr II 
K R AK Ó W .

9 9SZTUKA
UL. Ś W . JANA 6

Od piątku 13-go do czwartku 19-go 
września br. zmąkomity film nagrodzo­

ny na Biennale w Wenecji p. t.

MMMMM CMII
W  roli głównej 
Żarach Leander 

W  dalszyuh rolach:
H“inrich Georgo Leo Slenk
Paul HSrbiger Georg Aleksander

Nadprogram: dodatki
' ' ■

Początek seansów o godzinie: 3.30, 5.30 
t 7.30. W  niediZiielę poranek o godz. 11.

K in o  „ S W I T "
Kraków, ul. Straszewskiego 18

wyświetla od piątku 13 września 1940 
przepiękny film p. t.

JtODGO EHPRESS
w rolach głównych:

Maplanne Hoppe, WMIy Birgel, 
Rene Deitgen.

Tonadto: NAJNOWSZY  
TYGODNIK DŹWIĘKOWY,

Początek programów o  gorirc.: 3.30, 5.30 i 7.30. 
W niedziele poranek o  godz. 12-tej. W niedziele 
w czasie seansów wstąp na sale wzbroniony. 

Żydom wstąp wzbroniony.
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W orne
p o s  r. d y

P IA N IS T A
i  sk rzyp ek  p o ­
trzebn y  od za 
ra s  do k a w ia rn i 
„M o rsk ie  Oko 
w  Zakopanem .

32810

P O T R Z E B A
d z iew czyn y  z go 
tow an iem . P ro- 
hoeim  k oło  p rz y ­
stanku . R estaura  
c ja  B od zioch .

32743

S P Ó Ł D Z IE L N IE ,
K U P C Y

S zk oła  S półd z ie l­
cza  w  M ark ow ej 
k /Ł ań cuta , p o le ­
ca  p ra k tyk  an to w 
sk lep ow ych .

2565k

DOZO RCA
IN T E L IG E N T

p o tr z e b n i  do n ie­
zam ieszka łego 

-ch w ilow o dw orn  
w ie jsk ie g o , em e­
ry t  sam otny, ucz 

.©iwy, dobrze  p o . 
le con y . chętny 
do zastępstw a w 
spraw a ch  laso- 
w y ch  i go  s pod  ar. 
cz y  eh. — P od ać 
wiek i k w a lif ik a ­
c je . P en sja  m ie­
sięczn a  100 zł., 
m ieszk an ie , op a ł, 
bez u trzym ania . 
Z g ło sze n ia : G o­
nieni K rak ., K r a ­
ków , ,,N r. 32900“  

32900

B U F E T O W I E C
m łod y , zd o ln y  p o ­
trzebn y zaraz. — 
Z g łoszen ia : G o­
n iec  K rak .. K ra ­
ków , „N r . 32868“  

32868

D Z IEW C Z Y N A
do p o s łu g i: Z a ­
lesk ieg o  45, m. 7.

32853

F R Y Z J E R A
dam sk o-m ęsk iego
s iły  p ierw szorzę ­
dnej, p oszu k u je . 
S ta row iś ln a  . 42, 
„ W a la " .  32902

F R Y Z J E R A
m ęsk iego p rz y j-  
jnę z u trzym a ­
niem  30 zł. m ie­
sięczn ie . N ow y 
T a rg , K u b ick i.

2743 k

O Z IE W C Z Y N Ę
i  ch ło p ca  do g o ­
spodarstw a — 
p rzy jm ę . A le ja  
K ra s iń sk ieg o  21/ 
3. 32909

d o c h o d z ą c a
potrzebn a, Duna 
jew sk ie g o  2, m 
4, 32961

P R A K T Y K A N T A
p rz y jm ie  z in te ­
ligen tn e j p o lsk ie j 
rod z in y  S zlifie r - 
ni a M yszkow ski. 
D ietla  46.

32923

ZA
p ożyczk ę  600—
1000 zł. — dam  
stróżostw o . Z g ło ­
szen ia : G onieo
K rak ow sk i K ra ­
ków  „N r  32944“ .

32944

STR 6ŻO STW A
p oszu k u je  u czc i­
w e m ałżeństw a. 
Z g łoszen ia : G o­
ni e<© K rak ow sk i 
K ra k ów  — „N r . 
32907“ . 32907

A B S O L W E N T ­
K A

liceu m  handlow e 
go, — p ra k tyk a  
b iu row a , dob ra  
siła , o b e jm ie  p o ­
sadę, tak że  ka 
s je rk i, ek sped jen  
ki lu b  inną. —  
Z g ło sze n ia ; Go. 
n ieć K rak ., K ra  
ków , „N r . 32889' 

32889

M A ŁŻEŃ STW O
bezdzietne, ś lu ­
sarz, szuka s tró . 
żostw a za odstęp- 
nem , p o śre d n ic ­
tw o  w y n a grodzę . 
G on ieo K ra k o w ­
ski, K rak ów , „N r 

32862

P R A W N IK
w ła d a ją cy  św ie t­
nie języ k iem  nie 
m ieck im , in w a li­
da w o jen n y , p i­
szący  na m aszy­
nie, p oszu k u je  od ­
p ow ied n iego  za ­
dęcia. w g o d z i­
nach p op o łu d n io ­
w ych . — O fe r ty : 
G on iec K ra k o w ­
ski, K rak ów , „N r  
32863“ . 32863

W YCH O W A W ­
CA

n a u czy cie l szuka 
p o sa d j w e d w o­
rze. Z g łoszen ia : 
G on iec K ra k o w ­
ski T a rn ów  „N r . 
331“ . 2739k

M ŁODA
m iłe j p ow ierz ­
ch ow n ości, k a to ­
liczk a , p isząca  
b ieg le  na m a szy ­
n ie  po p o lsk u  i 
n iem ieck u , szuka 
posad y . J a b ło ń ­
ska, N ow y Sącz. 
R e ja  12.

2736k

K U C H A R Z
kaw aler, ponad 
50 lat. poszuk u je  
posa d y  we d w o­
rze, św iadectw a  
dobre. — zgodne 
w aru nk i. W illa  
G u bryn ow iczów , 
Za górz  k o ło  S a ­
noka. 2744k

H A N D LO W IE C
EK O N O M IS TA

wyKSZtałcenie u- 
n iw ersy teck ie  —- 
z n a jom ość  ję z y ­
ka n iem ieck iego , 
poszu k u je  p osa ­
dy. Z g łoszen ia : 
G on iec K ra k o w ­
ski K ra k ów  „Ń r  
32916“ . 32916

K U P U J Ę
noszoną g a rd e ro ­
bę b ie liznę — 
p łace d ob rze : — 
S ta row iś ln a  54 24 

32327

NOSZONE
u b ra n ia . m a ry ­
n a rk i, spodnie, 
b ie liznę, ob u w ie  
k u p u ję : G azow a
11714. 32513

F O R T E P IA N
krótk i, stan b a r ­
dzo d ob ry , ku­
pię. Z g łoszen ia : 
G on iec K ra k o w ­
ski K rak ów  „N r 
32958“ . 32958

P R Z Y JE Z D N Y
ku p i persk ie  d y ­
w any . Z g łosze ­
n ia : G on iec K ra ­
k ow sk i K rak ów , 

N r 32962“ .

W 6 Z E K
lekk i je d n o k o n ­
ny, jed n osied ze . 
ni ow y  kupi Z a ­
rząd d ób r M ie­
lec. 2738k

N A JW Y Ż S Z E  
C E N Y  

za M E B L E  p ła ­
ci go tów k ą  H a ­
la  M eblow a 
G rodzk a  59, m a­
g a zy n  W iś ln s  4.

32949

U B R A N K A
dzieciom  e, ch ło ­
p ięce , b u c ik i u- 
żywame zak upu je  

C h rześcijań sk i 
Sklep. S ta row iś l­
na 80. 32930

K U P IĘ
E lm ara  F9 cm. 
Z g łoszen ia : Go-
auieo K rak ow sk i, 
K rak ów , —  „N r. 
32746“ . 32746

W A R TO Ś C IO W E
rzeczy  k u p u ję : 
K rak ów , W ie lo , 
p o le  10, m ieszka­
nie 13. 32547

Sprzedaż
i. U P U .E

w szelk ie  z n ie z k i 
pocztow e „F ira te - 
lia “ , —  K rak ów , 
D łu g a  14. 32674

F iA N IN b ,
s ró tk i fortnn ian , 
p a te fo o  tan io  ku 
p ię . K a rm elii ka 
17, b iuro . 32684

k U P iM Y
n a tych m ia st k il­
ka m aszyn  do 
p isa n ia  i licze ­
nia . O ferty z p o ­
daniem  m arki 
c e r y :  G pniec K ra  
kow ski, K rak ów , 
„N r . 32730“ .

,32730

U R Z Ą D Z E N IE
sk lep ow e na to ­
w a ry  spożyw cze, 
kup ie . Z g ło sze ­
n ia : Sw. K rzy ża
7. m . 6; o d  god z . 
17— la. 32914

M A R K I
p ocztow e '...ipn„e 
d zies ięć lat is t ­
n ie ją c a  „F ila te - 
l ia “ , H itle rp ln t- 
9. 32827

PIANINO
fo  tepian kupie 
ty lk o  o ia z y jn ie .  
G on ieo K rak ów , 
ski K ra k ów  .N r 
32318“ . 32318

B A R D E R O B Ę
m ęską, pa lta  je- 
hsui zim ow e 
k u p u je : —  S ta ro ­
w iś ln a  21, m. 8.

32361

FU TR O
am skie, me h . 

p łaszcz .im. w y . 
m aszynę Jo s zy ­
c ia , kupie zaraz 
S ta row iś ln a  12/22, 
o ficy n a . 32319

K U P U J Ę
noszoną  g a rd e ro ­
bę, p lace n a jw yż . 
676 »eńy. Sklep 
n a ro ż n y : J ó ze fa
22. N a źąaam t 
przychodne „  d o ­
m u. 32379

P A R U iżLtj,
W ola  J u stos id k i, 
A le ja  F ucha  lub 
C ich y. K ą c .k  — 
kup ie . Z g łosze ­
n ia : G on iec K ra - 
k oe .sk i, K r jk ó w , 
„N r . 1,2879 1

32879

K O u iO Ł E K
M IE D Z IA N Y

300— 400 1, o g rze ­
wamy parą , do 
g o to  w ania  s yrop u  
cu k ro w e g o , za ­
k upim y „a ra .
O fe r ty : Ińż. B eh n . 
ke, K ra k ów , M i­
ch a łow sk iego  15,' 
m . 6. 32888

MOTOCYKL
luO, s t jn  p ie rw ­
szorzędny , k u l i ­
m y n atych m iast. 
D o b ra  Zarzecze  
k olo  N iska .

32841

P SA
bardz i o s trego  
do dw oru , kupie 
lub zam ienię, za 
rasów  ig o  b ( rnar- 
da. Mi i |ten V  ■ 
łuw ice. 32858

treść 3-t o numeru,
■ dnia 14. IX. 1940:

Zakon kapłanów - rolni­
ków. — Aietualne wiado­
mości. — . . .  A z Rzeszy 
piszą. — Nowości ze świa­
ta. — Co rolnik wiedzieć 
powinien. — Kącik 100U 
dziwów. — Powieści. — 

Skrzynka pocztowa.
Can s pr m—Tarot,
-  -  « • » !  t y tk a  t zloty.
Z am ó w ien ia  na pranumaraty
przyjmują wszystkie urzędy I a- 
gencje pocztowe. Pisząc 'lo Re 
dakcji sk eruj lisi Twój pod: 
KRAKÓW Skrz. pocztowa 55-.

ROWERY
sprzedaż: skład

u lica  
Dominikańska 3, 

m. 7, I. p. 
Kraków .

32277

F U T R A ,
u bran ia , pa lta  z i­
m ow e, jesienne, 
k ilim y , bucakii, 
sw etry  sprzeda: 
S k lep  K om isow y  
G ołęb ia  10. 32935

P Ł A S Z C Z E
dam skie, w y b ór, 
o k a z y jn ie , p u llo - 
w er m ęsk i, m a­
szyny „ S in g e r "  i 
inne, d y w a n y  —  
spî ęda — Biuẑ ł 
„C em tra la", F lo ­
r ia ń sk a  2475.

32936

S P R Z E D A M
u b ra n ie  czarne e- 
leganck&e, —  lisa  
sreb rn eg o , S in ge- 
ra  m aszynę d o  
sayoia. S złak  43/7.

32934

N A J T A N IE J
F L IZ Y ,  

P O S A D Z K Ę
p oleca  B iu ro  D o ­
staw  M a terja łów  
B u d ow la n ych  —* 
St.am sław  R zego- 
cińsk i. K raków . 
Szp italn a  36.

32968

M YD ŁO
p łyn n e , k it p ok o ­
stow y, u ltra m a ry - 
uę L e re rk u sa  b e ­
czk ow o  d osta r­
czam  ta n io : K ra ­
ka u S iem ira d z­
k ie g o  21/3. 32969

J A D A L N IĘ
w y k w in tn ą , —  
orzech , 13 części, 
2.500 zł sprzedam . 
O g ląd a ć: 1— 3 i
Vi7 wi-eczorem . —  
S zew ska  21, I I  p., 
w p rost sch od ów .

32972

W APN O
w y sy ła  w a gon o­
w o „Univene*aJ“ t 
S ta row iś ln a  28. 
Tek 129-37.

2646k

m A T E R IA Ł
ciem n y , z im ow y 
na p łaszcz, kurt. 
kę dam ską źreb 
će , w y d rę  w ir- 
g iń sk ą  now ą — 
sprzedam : u lica
J a b łon ow sk ich  7 
m. 4. 32963

P A P A
DACHOW .A

p iask ow ana , b i­
tum iczna, talko- 
Wcttia, ter. a o fa it  
k a rb o lin a , lep ik  
sta le na składzie 
„U n iv e rsa l“  S ta ­
row iś ln a  28. —
T ei. 129-37.

2649k

P IA N IN A  
ok a zy jn e  Blflth- 
rter, Ftirster w
składzie fo r te ­
p ian ów  H eleny 
S m ola rsk ie j, K ra  
ków  S ław k ow sk a  
4. 2688k

W E N T Y L A T O R Y  
S U S Z K I —  

F ó n y , T E L E F O -  
N Y dom ow e, au­
tom aty  sohodow e, 
odkurzacze  p o leca  
firm a : „Ż A R " , —  
S ła w k ow sk a  11,

LÎ Y
srebrne, pa lta  je ­
sienne i z im ow e, 
ubran ia , obuw ie  
w  dużym  w y b o ­
rze, w ózek  d zie­
cin n y , g ram ofon  
e lek tryczn y , —  
książk i, a p araty  
fo to g ra ficz n e  — 
sprzeda K o m iso ­
w y  W iśln a  8.

32937

O K A Z Y J N IE
sprzed a m y: p er­
sk ie d yw an ik i, 
k il rmyV forbep i a n 
„S t in g e l" , ma­
szynę do szycia , 
nesesei„ S k lep  
K o m iso w y , F lo- 
r ja ń sk a  7.

2747k

S P R Z ED A M
fu tro , spód  fu* 
trzan y, n a k rycie  
srebrne, teozkę. 
pa te fon , row er, 
k iy sz ta ły , f ir a n , 
ki, k ilim , u b ra ­
nie. je s ion k ę  
b u cik i, K rak ów , 
W ie lop o le  10 -
m ieszk an ie  13.

32921

W Y TW Ó R N IA
fo rm  do obuw ia  

S tanisław  
S k w a rczyń sk i, 

W arszaw a , Świę-
podw urze. 32967 to je rsk a  11. Po 

1 leca  w ła sn e j pro-
C E G Ł A

pełna, p io ców k a  
i pustak i. „U n i­
w ersa ł", S ta ro ­
w iśln a  28. T elef. 
129-37. 2648k

R O W E R Y , 
M A SZ YN Y

do szycia , w ózk i 
dz iec ięce , dyn a . 
m a, lam pki, ba- 
terje , części ro ­
w erow e — m a. 
szynow e p o leca  
K riach er, K r a ­
ków . Z w ie rzy n ie ­
ck a  6. 2698k

W A G I
w ozow e sk a lo  wu 
dziesiętne w y k o ­
n u jem y -  oraz 
p rz y jm u je m y  do 
n a p ra w y w ag i 
w ozow e, dz ies ię t­
ne i s to łow e : —  
W o lfra m  i Ż ab iń ­
ski. K ra k ó w  — 
Z a b łoc ie  9 a.

32954

S P R Z ED A M
zb iór  znaczk ów  
po lsk ich . G on iec 
K ra k ow sk i K r a ­
k ów  „N r . 32957“  

32957

S P O D N IE
m ęskie, ra jtk i, —  
pum py używ ane 
aa k u p u je  C hrze­
śc ija ń sk i Sklep —  
S ta row iś ln a  80.

32929

CH EM ICZN O -
G O SP O D A R C ZE

a rty k u ły : „U ltra "  
fa rb k a  do  b ie li­
zny w p a p ier­
k ach. F arbk a  do 
b ie lizn y  w p ro ­
szku w  p a k ieci- 
k ach. „C h lo r e k '' 
do b ie lizn y . „ J a .  
r o lin a " , p łyn  do 
w y w a b ia n ia  plam  
P roszęk  do m ycia  
rąk (d la  w a rszta ­
tów , fa b ry k  g a ­
ra ży  etc). „C h lo - 
r o m ó r "  p rzeciw  
m olom . „ T O X “  
p rzeciw  d I u - 
skw om . „S O L " , 
p łyn  do czyszcze ­
nia  m eta li. W a ­
zelina  k osm ety ­
czna w tubkach . 
K le j gu m ow y w 
tubkach . O liw ą  
sp ec ja ln a  do r o ­
w erów  i m aszyn  
do szycia , p isa ­
nia , p rep arow an a  
z o le je m  kostn ym  
i inne d osta rcza : 
„JA R G D ", T a r ­
nów , u l. T ertila  
39. 2705k

M A S Z Y N Ę
p isarsk ą , u b ra ­
n ie : S ław k ow sk a  
19/3. 32723

S K L E P
sp oży czo  cu k ie r ­
n iczy  do sprze­
d a n ia : K raków
M og ilsk a  67.

32872

NOW Y
sm ok ing , m ate- 
r ja ł na sukuię 
sprzedam  o k a z y j­
n ie : R ac ła w ick a
4a, m. 8. 32890

w ó z e k
d z ie c ię cy  u żyw a­
ny. sprzedam : *— 
J ó ze fitó w  21, m. 
3. 32898

M A SZ YN A
do p isan ia , w y ­
żym a czk a , u ż y ­
w ane uraz fira n ­
k i tan io  —  do 
sprzedania . O g lą ­
dać od 10— 11, 
2—4  godz. S ta ro ­
w iśln a  39/6.

32971

d u k c ji kopyta ,
p ra w id ła , praw i- 
dołka. 2728k

R O W ER
dam ski sprze­
d a m : Z y gm . A u ­
gusta  5/17. 32906

H A LA
M EBLO W O -

KO M ISO W A .
S k le p : G rod zk a
59, m aga zyn  — 
W iśln a  4, sprze­
d a je  —  k upu je  
w szelk ie  u ży w a ­
ne m eble ! 1

32946

P IA N IN O
P E T R O F A

now oczesne k o n ­
certow e bardzo 
TA N IO  sprze­
dam. — (W y je ż ­
dżam ), J a g ie llo ń ­
ska 10/6. 32952

D A CH Ó W KA
palon a  i azbesto ­
wo-cenne® to w  s a
natychmiastową

d ost*w ą  „U h i-
ver&ar"- S ta ro ­
w iślna  28. Tel. 
129-37 2651 k

FU TR O
sel skin ow e do 
sp rzed a n :a. Ban- 
d u rsk iego  40 —  
m. 3. 32942

P A R C E L Ę ,
u zb ro jon ą , b u d o­
w laną, trzystu są . 
żn iow ą . p rzy  g łó  
w nej u licy  —  
26.000. N adto sze 
reg  parcel budo­
w la n y ch  5.0CO.

P U L E C a
się żelazka elek ­
tryczn e, grza łk i, 
kuchenki po c e ­
n a ch  p rzystęp ­
n y ch : K r a k ó w ,’
K row od ersk a  61, 
sklep. 32739

S K L E P
spoży w czy , m ie ­
szkanie. sprze­
dam  lub w y ­
d zierżaw ię  na­
tych m ia st: K r a ­
ków . K o ch a n ó w ­
ki ego 30/1.

32867

P ŁA S Z C Z
m ęski, n o w y : — 
D ietla  83, m. 7.

32849

F R Y Z J E R S K I
z a s la d  k om forto  
w y  sprzedam  za­
raz. K ra k ów , — 
S ta row iś ln a  57, 

32960

M A TA
TR Z CIN O W A

po eemaeh k onk u ­
re n cy jn y ch  w a­
g o n ow o  i deta­
liczn ie  „U n iver- 

s a l“  S ta row iś ln a  
28, T el. 129-37

2650k

C EM EN T
sta le  na  sk ładzie
.,U n iversa l“  Sta­
row iś ln a  28. Tel. 
129-37 2647 k

W Y K W IN T N E
n a k ry c ia  s to łow e  
„H eam eberga** —  
p o leca : H u rtow ­
n ia  R yn ek  K la- 
parstki 17,

82109

MŁYŃSKIE
m aszyn y , przy  b o ­
ry  w sze lk iego  ro ­
d za ju  dostarcza  
Zak ład  b u d ow y 
m łynów , K rak ów , 
M azow iecka  35.

32463

matrymonialne

MAM
u rodę, m aturę,
szlachetne serce, 
lat 25. P ragn ę 
k oresp on d ow a ć, 

w y jś ć  zam ąż —  
w y je ch a ć . M iesz­
kam : Jas ło , Sa
nok. Z g łoszen ia : 
G on iec K ra k ów , 
sk i, K rak ów , ,N r 
2734k“ . 2734k

P R Z Y S T O JN A
u n iw ersytet, po­
s ia d a ją ca  3000 g o ­
tów k i, pozna  pa* 
n a  in te lig en tn e ­
go, p rzysto jn eg o . 
O bszerne zg łosze ­
nia, fo t o g r a f  ja :
Goariee K ra k o w ­
sk i, K ra k ów ,
„N r. 31795“ . i 31795

N O C L E G I:
W ie lop o le  5/5.

32045

m i e s z k a n i a ,
P O K O JE ,

także u m eb low a ­
ne —  z g ła sza jc ie  
bezpłatn ie (dys­
k r e c ja ) : B iuro
R op sk ie g o  .  Sza- 
ch ow sk ieg o , K a r ­
m elick a  17.

3234U

N O C L E B I:
T a rłow sk a  3/3.

32410

n o c l e g i
ś ród m ieście ! K ru  
pn icza  14/5

32420

G A Z Ę
jedw ab n ą , o r y g i ­
nalną szw a jca r ­
ską, P A S Y  w ie l­
b łądzie I gu m o­
we oraz w szelk ie 
P rzyb ory  m ły ń ­
skie dostarcza  
Zakład budow y 
m łynów , K rak ów . 
M azow iecka  35.

32464

M A S Z Y N Ę
dó p isan ia  sprze­
dam : S ta row iś l­
na 1, m ieszkanie 
X  32517

S P R Z E D A M
w K ra k ow ie  k il­
ka p arce l od 20 
tys. w zw yż, pod 
K rak ow em , 12 
m o rgów  aiemi 
bez b u d yn k ów , 
pod  T arn ow em  
25 m orgów . W 
O jcow ie  w illę  no­
wą o 8 u b ika  
c ja oh  za 40.000 
zł. K lim czak , —6.000, 7.000 p o l e l i  A " ™ -  " 

.ok ata  -  K ra k ów , S ienaca „L o k a ta “
K rak ów , Ł obzow  
ska 4. 32922

7. 32742

S P R Z E D A M
O K A Z Y J N IE

ubranie, kurtkę 
sk órzan ą  z fu ­
trem , pa lto  zim o 
w e, zarzutkę je ­
sienną, p łaszczyk  
dziecin n y , ma 
szynę do p isa ­
n ia  „R em in g ton ' 
K rak ów , uilica 
Szczepańska 
I. p. 32924

DO
S P R Z E D A N IA

Zakład F ry z je r , 
sk i. K rak ów . — 
Skałeczna  1.

32913

Poszukujemy natychmiast
w y k w a lifik o w a n e j

s t ^ K  o i y & i s l h i
w ła d a ją ce j b ieg le  ję zy k ie m  n iem ieck im  i p o l­
skim - W arunek  ste® o g r a f  ja  n iem ieck a  i polska. 
Z g łoszen ia  z żądaniem  w yn a grodzeń  :<a p rzy i- 
m u je : „P o w ia to w a  S półd zie ln ia  „W sp ó ln a  Pra- 

©a“  w  J ę d rz e jo w ie " . 2731k

materiały faiiUaise l  stoff
dostarcza natychmiast 

Flizy ścienne 
Pnradzkę komionkową 

Urządzenia sanitarna 
Bury kamionkowe 

Da chów kB ,,Everitas‘'
Cement-W&nne-Gips

Papa dachuwa 
Rury betonów®

PI ct kaflowe 
TrrcinB sufitowa 

Worki papierowe 
Specjalne urządzenia sanitarnp 

dla wojska.
Kiaków, ul. StBrowiilnu 28. Tel. 107

F IL A T E L I Ś C I  I
K a ta log  M ichel 
1941 ju ż  sprzeda ­
je  „F i la te l ia "  .. 
K rak ów . D ługa 
14. 32809

W A B I
dla  aptek , złohni, 
ków , la b o r a to r ­

ium . handlu , p rze ­
m ysłu  i  lam p y e- 
lek tryczn e  d o ­
s ta rcza : „C en tra ­
la W a g " , O B E­
C N IE : G rodzka
15. 32829

B IB U Ł K I
w ąskie, szerok ie , 
tutki, c y g a rn ic z ­
ki, szn urek , po­
le ca  E N -A -E M . 
K a rm elick a  58, 

31943

S K L E P  F I L A T E ­
L IS T Y C Z N Y

i P a p ierow y  J a ­
d w ig i T u rsk ie j 
w  K ra k ow ie  (pr „y 
u l. F lo r ja ń sk :ej 
L . 49 — poleca  
znaczk i w yd an ia  
k ra k ow sk ieg o  i 
inne, K o re sp o n ­
d en cję  z p ro w in ­
c j i  za ła tw ia  się 
odw rotn ie . 32258

DWÓCH
pok oi p rzy  ro d z i­
nie, z częściow ą  
używ a ln ością  k u ­
ch n i, od  1 paź­
d ziern ik a  p oszu ­
k u je  so lid n y  P o ­
lak  n a  s ta n ow i­
sku. Z g łoszen ia : 
G onieo K ra k o w ­
ski, K ra k ów , „N r  
32856“ . 32856

IN Ż Y N IE R
P olak , na stan o­
w isku , p oszuk u je  
2 p ok o i z k u ch ­
nią o d  1 p a id z ie r  
nika. Z g łoszen ia : 
G on iec K ra k o w ­
ski, K rak ów , „N r  
32857", '/ 32857

N IE M IE C
p oszu k u je  um e­
b low a n ego  p ok o ­
ju  w  K rak ow ie . 
Z g ło sze n ia : H ein . 
r ich  S cholz. K ra ­
ków , H ote l Frau. 
cu sk i. 32948

PO KÓ J
um eb low any, 

k om fort, do w y ­
n a ję c ia : K ra k ów  
B atoreg o  21, —
dozorca . 82901

N O C LEG I
so lid n y m . K r o ­
w od ersk a  55 —
parter. 32915

D W IE
urzędn iczk i p o ­
szu k u ją  p o k o ju  
u m eb low a n ego  — 
lub  n ieum eb low a  
nego z użyciem  
kuchn i. Z g ło sze ­
n ia : G on ieo K ra ­
kow sk i K rak ów  

N r. 32959“
32959

N O C LEG I
łazien k a  s o lid ­
n ym  Z ielona  25, 
parter, tra m w aj 
3, 6. 32007

B E Z D Z IE T N E
m ałżeństw o, d o ­
brze  sytnow ane. 
poszu k u je  1—2- 
p o k o jo w e g o , kom  
fo r to w e g o  m iesz­
kan ia  dobrze  u- 
m eb low an ego  —  

ku ch n ią  lub 
używ a ln ością  ku ­
chni. O fe r ty : G o­
n iec  K rak ., K ra­
ków , „N r . 32592“  

32592

P O K O JE
b iu row e — cen ­
trum  — oddam  
Zg łoszen ia : G o­
nieo K rak ., K r a ­
ków , „N r  32718“  

32718

LO K A L U
sk lep ow ego  — w 
cen trum  poszu 
ku ję , p ośred n ic­
two w yn a grodzę . 
W ia d om ość : G o­
n ieo K rak ow sk i 
K rak ów  — „N r. 
32798". 32798

N O C LEG I
S tarow iś ln a  12' 
16, I I .  p- o f i c y ­
na. 32651

N O C L E B I
w y g o d n e : FIo-
rja ń sk a  3/8.

32873

S T A N C JA
w  su teren ie  u - 
m eblow an a, ty l­
ko sam otn e j: — 
H elci ów  7. 32865

POKÓJ
um eb low an y  

« k om fortem  p o ­
szu k iw any od  za 
rńz d la  2 pań na 
posadzie. W ia d o ­
m o ść : —  G pniec 
K rak ., K ra k ów , 
„N r . 32866“ .

32866

P O S Z U K U JĘ
p o k o ju  u m eb lo ­
w anego w  o k o li­
ca ch  S ta ro w iś l­
n e j Z g lo sz e h ia : 
G on ieo K ra k o w ­
ski, K rak ów , „N r  
32850“ . 32850

DO
w y n a jęc ia  p o k ó j 
k om fortow y , u - 
trzy m an ie  1—2
osobom  sy tu ow a ­
nym . —  O k olica  
P ark u  K r a k o w ­
sk iego . Z g łosze ­
n ia : G on ieo K ra ­
kow ski, K rak ów , 
,N r. 32851".

32851

Z G Ł A S Z A J C IE
bezp łatn ie  m ie ­
szk an ia  i  p o k o je  
u m eb low an o  do 

cen tra li m ieszk a ­
n iow ej „F id u c ia ' 
F lo r ja ń sk a  15.

n i e m i e c k i
fra/nc., angied. — 
począ tk i, kore­
p e ty c ja , kores- 
pond . fa ch ow com  

F O R T E F IA N  
w szystk ie  s top ­
nie, p rog ra m  — 
W iedeń — B erlin . 
S p ec ja ln ość  p o ­
czą tk u ją cy ch  — 
starszych . P ro f. 
C losm an now a — 
S tarow iś ln a  21/5 

32604

K U R S Y
W IEC Z O R O W E

n iem ieck iego , r o ­
s y jsk ie g o , a n g ie l­
sk iego , fra n cu ­
sk ie g o ; le k c je  in­
d yw idu aln e. R oz“ 
p oczyn a  ped agog . 
Z ap isy  codzienn ie  
od 16 do 20 godz. 
D łu ga  5, m . 6.

32380

R Y S U N K U ,
m alarstw a, ana­
tom  j i. p ersp ek ty ­
w y , teeom etr ji w y ­
kreślił ej u d zie lą  
p ro f. K siążek , — 
M azow ieck a  28 a, 
I p. Z g łoszen ia  
2—5. 32870

Z A K Ł A D  D EN ­
T Y S T Y C Z N Y  

przy  ul. K R U P ° 
N IC Z E J  10 sta le  
czyauny pod  daw - 
nem  k ie ro w n ic ­
twem . 32966

DR. DROZD
ch o ro b y  k ob iece  
i p o łożn ictw o . 
B atoreg o  6, od 
10—-12 i  3— 5.

32441

W A G i
dziesiętne, fitw o- 
we w y ra b ia  i na 
p raw i a C ltch a jio - 
w ski S tefan , Za ­
kład Ś lusarsko- 
W aga rsk i w K ra ­
kow ie , św, F il i ­
pa 13. 31860

JA S N O W ID Z  — 
PSYCH O - 

G R A FO LO G
W om ouith w y ja  

śnią  w szelk ie 
sp raw y , także za­
g in io n y ch . P ra w ­
dziw e p rze p o w ie ­
dn io p rzysz łości. 
P isząc, p od a ć da­
tę u rodzen ia . —  
P rz y ję c ia : K ra ­
ków , S traszew ­
sk ieg o  25, m . 12, 
o ficy n a . 32964

Z K A R T ,
pism a, ręk i n a j­
t ra fn ie j p rzep o ­
w ia d a  g r a fo ło g i-  
ni oh irom a n tk a : 
W ie lop o le  26/8, 
od  czw a rte j do 
s iód m ej. 32369

S P 6 L N IK A
(czk i) do sklepu 
ty to n io w e g o  z 
g o tów k ą  do —  
5.000 zł. ew . a 
yrspółpraca p o ­
szukuję. Z g ło sze ­
n ia : G on iec  K r a ­
kow ski K raków * 
„ N r  82S43".

32940.

U N IEW A Ż N IA M
zgu b ion ą  kartę 
p rzyd z ia łu  sp i­
ry tu su  dla ce lów  
le czn iczych , w y ­
daną przez Ge- 
sundheitsk am m er 
in  K rak an , na 
n a zw isk o  O chędn- 
szkow a B udzioch  
Jan in a , lekarz- 
d entysta . 32840

u n i e w a ż n i a m
zg u b io n y  p o rtfe l 
z p ien iędzm i i 
dokum entam i na 
n a zw isk o  S t. M ie­
ros ław sk ieg o , — 
P roszę  o  zw rot 
4okum ęntóyr. 
p ien ią dze  z a tr z y ­
m a ć : K rak ów .
Ł ob zow sk a  25.

32905
M A S Z Y N K I 

DO M IĘ S A
n a p ra w ia  fa c h o ­
w o ty lk o  S zli- 
fierntei M yszk ow ­
ski, D ietlow sk a  
46. U żyw ane do­
bre  sprzeda ję .

32911

PO D A N IA
prośby tłum  a. 
czen ia  na uio 
m ieck i w y k on u je  
T erieck a -T erleck i 
F lor ja ń ek a  55 — 
F irm a  ch rze śc i­
jańska- 32309

k o n c e s j o n o ­
w a n e  B IU R O .
P isan ie , t łu m a­
czenie w szelk ich  
podań, pism . P o­
ra d y  praw ne, — 
IN T E R W E N C J E  

u W ład z  N iem ie. 
ck ich  .S praw y 
p od a tk ow e, sądc. 
w e: B asztow a
10/2, — te le fon
159-35. 32310

T Y L K O  Z N IE ­
M IE C K IE G O

biuna A d o lf  H i­
tler- P latz  32/4 
w y jd z ie  T w o je  p o ­
danie, lis t , o fe rta  
w zorow o. Mówią 
p o  p o lsk u . 32972

C H O R O B Y  
W E W N Ę T R Z N E  
i K O B IE C E  -
D r. D ziu ba , A s n y . 
ka  3, o d  4r ~6.
D la  n iezam ożn ych  
k o b ie t  u lg i.

32468

S P A N IO L
pies cza rn o -b ia ły  
zg in ą ł, w a b i się 
N ik. Z g ło s ić  te­
le fo n iczn ie  114-80 
za w y n a g ro d ze ­
niem . 32877

U N IEW A 2 N I AM
z g u b io n y  dow ód 
oso b is ty , zaśw iad  
ezenie re je s tra ­
c j i ,  zaśw ia d cze ­
nie p ra cy  i Inne 
p a p iery  —  w y ­
s ta w ion e  na  na­
zw isk o Zdzisław  

C zernachow sk i, 
K ra k ów , J ó z e fiń ­
ska 43. 32881

T Y L K O
s ły n n y  m istrz  

W iedzy  T a jem n e j 
J asn ow id z  P sy- 
c h o g ia fo lo g  w y ­
ja śn i m rok i T w e j 
p rzysz łości n ie ­
om y ln ie ! W y p a d ­
ki, zd rad y , m i­
łość , zag in ien ia , 
p ow od zen ie . H o ­
rosk op y  in d yw i 
dualne. Przestać 
datę u rodzen ia  i 
1.50 zn aczk i na 
a n a lizę : S zan go-
n i, —> K ra k ów , 
Szew ska  7/8.

OBIADY I.*",2*1
K a w ia rn ia , 
ka 27.

BEZPŁATNI 61
Z ob a czysz  W lu­
strze podwem sugestji . twarz złodzieja* 
przyszłego męza» żony, 3 sieli za­
mówisz Pr5eP̂*l wiednie genjaln
go medjum Rogowskiej, &ra ków, Wójtowska 
7, m. 5 (przecfc“j 
ca Mazowiecki®!'

ZGUBION O ,
w r a ca ją c  z dw<>*"
ca gl. z pocł#8“

warszawskiog
w nocy z t.w>r| "  
na środą o godŁ. 
0.20, ul. Kolei0- 
wą i BaartoTeS"T 
jasną teczką skó­
rzaną z bieliz®9 
1 przyborami toa- 
letewemi. Z®*! 
lazey nagroda 
złotych. Kr.'._ó« 
Kapucyńska •’ 
m. 6.

P L U S K W Y ,
mole tępimy p °°  
g w r a a c ją  ś *  
zem „ B -F “ , ni*” 

us7 adzającym  
mebli, *kanin. 
kieru, farb, m f 
tali. W ykuna® > 
szybkie —  ceny 
umiarkowane. — 
„G A Z D  .1 E l  IIA*' 
K rakót., Pijareka 
19. T e le fo n  116-w  

2706®

ZJEDNOCZENÎ
S Z O FER Ó W

K R A K O W S K IC H
8p. z o. o., K ra ­
ków , ul. Zam en­
h o fa  8 — prze­
w óz  w sze lk ich  to ­
w a rów  w lasneihi 
sam och odam i na 
teren ie  z a ło g o  Ge­
n era ln ego  G uber­
n atorstw a. Zw óz­
ka, m a g a zy n ow a ­
n ie . E k sp ed y cja . 
P rzep row ad zk i.

32699

Z N A L A Z C Ę
cza rn ego  ra tle r­
ka, Ttfabi się .A - 
m in e k " proszę  O 
zw rot za w y n a ­
grod zen iem . -* 
K rak ów , Płaszd- 
w eka 45.

274 8k
SZKŁO _

w odne k on ser­
w u je  ja ja . D ro- 
g e r ja  K o m o ro w ­
sk iego , D łu ga  42.

2725k

Frosimy 
o vryn£na I 
czytelną pisa 
relo trelu I o- 

głoszań.

W IE L O L E T N IA
nauczycielka gim 
nas Inn udziela 
lekcyj m  wszyst­
kich przedmio­
tów. Zgtoszinia: 
Pedzichów 13, m. 
14 oficyna.

32875

N O C L EG I
łazienka. Stra­
szewskiego 25 — 
m. 12, oficyna

32667

B I E L S K I
materjał płasz­
czów - męski. — 
damski sprzed rm 
*  ''chanowskiego 
2/2. 32435

n o c l e g i
czyste, la; >enka: 
Wenecja 5/1

3271]

POKÓJ
umeblowany wy. 
najmę solidnej 
osobie: Czarno­
wiejska 15/4.

32897

B i a ł a  
Szm elc

mariłi, Ofi“ KijewsW & scne»zc
Pu c e n ie  fa b ry czn e j

I ma L HRZYSZTOFORSKI
W arszaw a, W id ok  8

N IE M IE C K IE G O
wyuczę każde -o 
w vrz«h  miesią­
cach gwaranto­
wanie, 1 zł godzi­
na — pojedyncze, 
zbiorowo: aiior.
Jabłonowskich 7, 
m. 4. 32965
N IE M IE C K IE G O
metodą szybką 
łatwą, wyuczam 
Florjańska 24'4 

32482

n a  u a i

z w ła sn e j winy
Przewłając nam przekazem 
pocztowym pieniądze, napisz 
riŁ przekazie wyraźnie na jaki 
cel przeznaczone sst pieniądze,

Przekazując pieniądze 
d o  w y d  aw n  i c t w a  
Gene.1 Krakow skiego  
posługuj się pocztowym 
k o n t e m  c z e k o w y n .  
W a r s z a w a  6 5  8

Pam iętaj jed nak  n a praekask lawnt za ­
znaczyć n a  jak i ce l kw ota m a być zużyte

N iem ieckie przedsiębiorstwo 
poszukuje od zaraz

ste ro  typ i stkl
władającej językiem niemieckim. W a­
runek: szybkie maszynopismo i steno­
grafia. Osoby narodowości niemieckiej 
mają pierwszeństwo. Bezzwłoczne zgło­
szenia  ̂z fotograf’ą, życiorysem i odpi­
sami świadeclw do „Gońca Krakow­

skiego", Kraków, „Nr. 2742k“.

Wydawnictwo „Gonisc Kr-ko»,-Ki“ Kraków, Wiolopolo 1. -  Telefon 206-11


